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i 
tylu pokus wiernie kościoła i broniąc jego świę-|przemyśliwali nad sposobnością urządzenia no- 
tej sprawy, nie obrażając należnego królom i|wej panslawistycznej manifestacji. Dobrą ku te- 
MER m chnnce jr mer am ZĘ A „wydaje zaś się przypadająca W OKO 
3 Atoli okoliezność ta może boleść naszą tyl- | 1888. dziewięciowiekowa rocznica przyjęcia chrze- 
P r zegląd polityczny. ko łagodzić, gdyż usunąć jej nie jest EEE ściaństwa w Rosji. Słowiańskie Towarzystwo do- 
Lwów d. 15. marca. | Wielce bowiem obawiać się należy, że plon tego broczynności w Petersburgu czyni już teraz przy- 
3 posiewu, który już od lat piętnastu wzrasta, eo-|gotowania, chociaż cały plan trzymanym jest na 
Austro-Węgry. Obszerne ARE „7 |dziennie stawać się będzie bujniejszym i zgu-jrazie w tajemnicy, aby lepiej przygotować teren 
piątkowego posiedzenia Izby posłów Rady pań- bniejszym. Nie braknie też bardzo ważnych po-|i niedopuścić do kontrdemonstracji ze strony 
stwa, na którem obradowano nad wnioskiem|wogów, budzących obawy — a to mianowicie |wrogich panslawizmowi żywiołów. 
językowy B ja hte ale pnya pod dwojakim względem. ~ Ziemle polskie. Minister Lucius przytoczył 
ów kt ide a J. E Ta aa ć „zd „Obyczaje młodzieży* z powodu u-|już podczas przemówienia swego przy rozprawach 
uż tylko wypa > ay m skiej Pułk do- trudnienia religijnego w chowania albo się już| nad kolonizacją dzielnie polskich pod zaborem 
klubów poszczego ira t ee dos abr w wielu miejscach popsuły, albo ma wielkie na- pruskim kilka liczb, dotyczących własności ziem- 
Noszą att n x dajacy się przyjąć i zaj. | 732006 5% niebezpieczeństwo. Nader smutny jest |skiej, które rzekomo miały posłużyć za dowód, 
sek. Scharse mi A ZA m aj ky ę przyją J- także los robotników, których wiara i re- |żę żywioł polski w dzielnigąch. tych wypiera ży- 
muje to same stanowisko, jakie swego czasu a ligijność pod naciskiem rozkrzewiającego się buj- |wioł niemiecki, gdy tymeśmaem liczby, jak to 
znaczył już podczas obrad nad wnioskiem hr. | ję socjalizmu nawet w katolickich stronach sil- | posłowie zaraz zauważyli, zupełnie czegoś prze- 
Wurmbranda. E rzą rpa nie bywają nadwerężane i zaczepiane. ciwnego dowodzą. Z tablicy „statystycznej, prze- 
Do Politik telegrafują również z Wiednia, że „Prawo i władza rządzenia kościołem nale- |słanej przez rząd komisji kolonizacyjnej, jeszcze 
„na życzenie wszystkich posłów słowieńskich" |y według świętej i nietykalnej woli Chrystusa | dokładniej przekonać się można, jak wygląda to 


należy wyraźnie skonstatować, iż p. Hren prze- | go Piotra św. i jego następców, oraz pod powa- |osławione wypieranie żywiołu niemieckiego przez 


fał tylk >; lezy „|do 1 s | ! żyw. LAY: roztrząsaniu tego wniosku usuwać się z dro-jwem szczególne stosunki roz- 
wę jego ganią wszyscy paston słowieńscy, “al- ga | danesyeiolatwora Pisttakw- go WSIEPÓW”V | polki. Wedlug sijaniata iskie 2063 dóbr więk- ! 81, chcemy słyszeć uzasadnienie go w szcze-Imaitych krajów i ludów jak się 


j . ; 5 jach. ielkie księstwo Poznańs - i : m > UC 5 F w 
bowiem stanowisko ich w kwestji językowej ró- p diar ee iey 5 jej przyjmujemy z zupełną ai hanora i E fiskusowemi, kościel-|gółach i nasz pogląd na przedmiot wypo-|n ależy ocenić iuwzględnićś—i 
żni się diametralnie od poglądów, wypowiedzia- uległością i radością wszystko to, co Ty, Ojcze |nemi itp.), obejmujących 1,584.297 hektarów ob-|wiedzieć,* powiedział on. A dalej znowu|dla prawodawstwa sejmów rewindykuje moe 
nych przez p. Hrena. Że spisu posłów, którzy |¿w, w apostolskiej mądrości swojej w sprawie |szaru, a to 203.866 hekt. (czyli 13 pre.) dóbr, |godął jako konkluzję: „Mamy mocne prze- stanowienia o stosunkach językowych, czyli 
głosowali „za“, którzy „przeciw,“ a którzy wstrzy- |o>; 
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utrzymania państwa, nasza reprezentacja nie|państwa Dr. Rieger na podstawie tegoż 
mogła odepchnąć zatykając uszy; nie chce- |$. 19 odmawia prawa stawiania nawet wnio- 
my również pominąć względu, iż galicyjskiej |sków jak Scharschmida w Radzie państwa, 
reprezentacji, mającej tyle do obrony i do|nazywając to targnięciem się na konstytu- 
żądania, należało okazać się umiarkowaną |cję i zamachem na prawo publiczne czeskie. 
w sposobie traktowania nieprzyjaznego wnio-|A przecież tam się dopiero kończy w każ- 
sku, a to, aby z nim módz postępować — |dym razie prawo Rady państwa, gdzie się 
ortiter in re. Nie omylimy się też niezawo- |rozpoczyna autonomia krajowa, a paragraf 19 
dnie, że poczucie tych wszystkich względów, |nie może odgrywać rołi ani wywracającej 
poczucie swojego własnego stanowiska, zde- |z gruntu realne stosunki istniejące, ani też 
cydowało Koło do powzięcia ważnego posta- |roli ubezwładniającej konstytucję państwa. 
nowienia głosowania za odesłaniem do ko-|Przez podobny wykład $. 19. w jednym 
misji wniosku, któremu w całości jest ono|czy drugim kierunku Austrja doszłaby wnet 
przeciwne. do pełnego rozkładu 

Stanowisko Koła względem samego Wprawdzie dr. Rieger w mowie swojej 
wniosku zaznaczył mowca  wydelegowany |pełnej sprzeczności, ale zawierającej znako- 
dla umotywowania wotum polskich deputo- |mite myśli i szczerze patrjotycznej, powiada : 
wanych, ks Jerzy Czatoryski. „Nie chceemy|»Tylko sejmom będzie możli- 


s 5 i ki i í h korpo- JAE . : d : ; s : 
ow. „„prze kształcenia, wychowania, wyboru i kierownictwa | należących do fiskusa, kościołów i innych <orpo- |. manie, że przy drugiem czytaniu wniosek |jak się wyraża wydania przepisów wykonaw- 
mali się od głosowania, wiemy jednak, że za 0- |-łng Bożych wypowiedziałeś, zmierzając głównie |racyj, i 1,380.842 hekt. czyli 87 pre.) posiadło- ten. znajdzie ła sisnie od aoidh ące p akon ir AR ieni s pndar eh f ho 
desłaniem wniosku do komisji, głosowali. 4 po-| do tego, aby wolnem i nietkniętem pozostało pra- |ści prywatnej. | zę Tj A p ł J se prawnienia 0 scho- 
między Słowieńców : Gódel-Lannoy i  Szuklje, | go biskupów kształcenia na arenie seminarjów Obwód rejencji kwidzyńskiej w Prusach Za-|zasadom autonomicznym, ączącym|dzi na grunt organiczny. Pierwsza część ta- 
przeciwko tylko: Kljun, za Sny) i A pokojowego zastępu Chrystusowego — nie chednich WY 639 dóbr. z EE sy ob- |eałą prawicę, a które wedle na-|kiego twierdzenia odpowiada w zupełności 
reszta zaś wstrzymała się od głosowania. Wido-|nam ich prawo wyboru według swego zdania KA- |szaru, a to 130,176,62 hekt, (czyli pre.), NA-|szago zapatrywania stanowi o d-|nawet tem s M 
czna tedy, że pomiędzy posłami zefir l z płanów, którym caes powierzać cotop pray, 8 |leżących do fiskusa itd., a 420,651,83 hekt. (czyli ariak Akar do kii idei aiat w 0- |tonomi EAR EAR Ea TE ER e 
nastąpi bicie w zapatrywania z ienia b rzeszkody swego {76 ń - ; 4 z y - aia j 

epito szupałżtwin ina A Hakonioc prawo. POTSMAJNĘE p d 89|76 pre.) własności prywatnej. wej.“ Oto jest stanowisko Koła polskiego |prawicę*. I dlatego mamy nadzieję, że poza 


na sposób uregulowania kwestji językowej. Nad- |nrzędu pasterskiego. ` Obwód rejencji gdańskiej w Prusach Zacho- $ I 
to z posłów, niesłowieńskieh wprawdzie, ale „Przedewszystkiem zaś wyznajemy wraz z To- |dnich liczy 448 dóbr, z 31 „862,13 hekt. obsza- |wobec wniosku odesłanego do parlamentar- pierwszorzędną obroną praw i stanowiska 
nego traktowania. naszego kraju, zejdą się znowu nasi repre- 


przez Słowieńców wybranych , głosowali Ho- bą, Ojcze św., że młodzież duchowna, o ile mo-|ry, a to 113,972,13 hekt (szyli 36 pre.) własno- 
h ti Windischgraetz za odesłaniem wnio-|znogcj, pod czujnem i troskliwem okiem bisku- | gej s” WEERA. NE E k ] : í a i JA , - 
ska Scharschmida doj komisji. ów w sśminariech duchownych wychowana być f ragdowej, kościelnej i $ d., a 201.880 hekt Nie należy spuszczać z uwagi, że zna- |zentanci z czeskimi w ścisłym sojuszu, na 
p J (czyli 64 pre.) własności prywatnej. ; A È adne u D y ze 
czenie wniosku Ścharschmida znacznie się|tej podniesionej przez nas riegerowskiej za- 
zmieniło, a powiedzmy wprost urosło — nie |Sadzie, przy praktycznem traktowaniu par- 


Półwysep bałkański. Opozycyjna i rosyjska | powinna. t PAE 6ł 
ja Bonk oma która szerzy Się głó- A „Tego trudnego dzieła nie można atoli go- Weneh. fyen gdsioiaijeeh A0Y „OSC 


agitacj a ; : < RE uane a nie mozna 1 69-18.140 dóbr z 2,450.977,58 hekt. obszaru, z któ- 
wnie w Rumelii, wywołuje objawy przeciwne ze dnie i odpowiednio wypełnić, jeźli biskupi nie rych 458.103,75 hekt. (cz Ji 18 pre.) należy do|tyle przez odesłanie go do komisji znaczną |lamentarnem wniosku. który nagle brał 
strony patrjotycznej ludności rumelijskiej, która|mają zupełnej wolności tak w ustanawianiu prze- rządu itd., a 2,002.873.84 bekt. (ezyli 82 pre.) aiias, ile EERI Ra Jakie ko praktycznego znaczenia. ma 


pisów seminaryjskich i porządku domowego, ja- 
koteż w wyborze kierowników, którym kandydaci 
stanu duchownego celem wykształcenia i wycho- 
wania powierzani bywają. e 
„Konieczność tego nienaruszonego w niczem 
prawa i tej wolności wykazałeś Ojcze św., nie- 
wzruszonemi dowodami i z najwyższą apostolską 
powagą. , 
„Lecz podczas gdy Ty, Ojcze św., dzierzysz 
ster z niepokonaną odwagą i podniesienia godną 


w księciu i w rządzie wszystkie nadzieje pokła- 
da. Portrety cara znikają po domach i publicz- 
nych łokalach, w cerkwiach ustały już modlitwy 
Odczas mszy za cara, rozmową w rosyjskim ję- 
zyku już się nikt nie popisuje. Dzienniki przy- 
noszą codziennie szczegóły ucisku i zdzierstw z 
czasów panowania urzędników i oficerów rosyj- 
skich, co dawniej było zakazanem. Nader cha- 
rakterystycznym jest szczegół, że oficetowie ro- 
syjscy, wyjeżdżając, pozabierali wszelkie książki, 
dotyczące wojskowej administracji, co xiesłycha- 
nie utrudniło reorganizację wojska, Dzienniki 
domagają się założenia własnej mennicy i fabry- 
ki broni: SAA rane kraj" w tej mierze wyzwolił z 
pod zależności od Rosji. 
W sprawie przesilenia gabinetowe- 
o w Serbii mamy dziś do zanotowania, że 
jako następców Geraszanina wymieniają oprócz 
Mijatowieza także Mikołaja Christicza. 


Niemcy. Komisja rajchstagu dla mono p o- 
lu spirytusowego odbyła w piątek pierw- 
sze swe posiedzenie, na którem $. 1. projektu 
monopolowego odrzucony został 20 głosami prze- 
ciw 6., $. 2. głosami 19 przeciw 6. Na posiedze - 
nie komisji nie przybył ks. Bismark, za to mini- 
ster Scholz, podsekretarz Burchard i 10 komisa- 
ray. Przewodniczący komisji wniósł o podjęcie 
zaraz dyskusji nad $$, 1. i 2. projektu. , 

Pierwszy zabrał głos p. Ka rdorff, który 
przemawiał przeciw monopolowi, gdyż takowy 
nie podniesie upadającego rolnictwa, a zniszczy 
małe gorzelnie. Smutny stan gorzelni zawdzię- 
czać należy w znacznej mierze przemycaniu 0- 
kowity z Niemiec do Rosji. Rok rocznie z Jakie 
95 milionów hektarów okowity przemycanych 
bywa bez oclenia do Rosji. Ztąd to powstaje 
obniżka ceny tak niesłychana. Daily news dość chmurny obraz, ukazując w 

Podsekretarz Burchard przeczy temu, aby głębi tegoż możność TrozWIĄZADIA parlamentu. 
lionów hektolitrów okowity przemycano „Przypuściwszy nawet — piszą one — że Glad- 
stonowi powiodłoby się uzyskać dła swych pro- 
jektów sankcję parlamentu, to przecież nie mógł- 
by on przystąpić do RA rok > e odra ; 
ławszy się jeszcze do woli narodu, prawda, |zbyteczny, i mimo dytyr » 
że ŚRO 8 autonomicznego w Irlandji pod- yteczny, i mimo dytyrambów wypisywa- 


do prywatnych właścicieli. Toby były cyfry o- 
gólne. Przypatrzmy się teraz, jak wygląda sto- 
sunek własności prywatnej Polaków a Niemców. 

W W. księstwie Poznańskiem liczba właści- 
cieli Polaków wynosi 649 — Niemców 1010. Po- 
lacy posiadają 656.479 hekt, (42 pre.) — Niem- 
cy 729.899 hekt, (46 pre.) Posiadłość niemiecka 
przewyższa tedy polską o 67.420 hekt. czyli o 
o 8 procent. 


zes gabinetu uważał za stosowne złożyć, Tymczasem zapisujemy z przyjemnością, 
przy pierwszem czytaniu, w imieniu rządu.|że przyznano, iż Polacy nie unikają chłodnej 
Hr. Taaffe oświadczył wprost, przeciwnie |rozprawy z przeciwnikami, nawet wtedy, gdy 
aniżeli to miało miejsce przy analogicznem |im ci powiadają, choćby kłamliwie, że idzie o 
wniosku w minionej kadencji Rady państwa, | interes utrzymania Austrji, przy uszanowaniu 
dążącem do zaprowadzenia języka państwo- praw narodowych i równouprawnienia. 

wego w Austrji, iż rząd chce najgorliwiej| W tej sprawie zaś więcej niż w każdej 
i dwagą, nia god W obwodzie rejencji kwidzyńskiej liczba |Wspóldziałać w pracach komisji i jeśli to|innej wypada nam postępować suaviter in 
mądrością, my gorliwie wioseł używać będziem | wł. zejcjeli Polaków wynosi 116 — Niemców 528.|możliwem doprowadzić do porozu-|%odu, fortiter in re — bo tu idzie o 
w przeświadczeniu, że najwyższy sternik kościo- Polacy posiadają 84,116,238 .hekt. (16 pre.) —|mie nia, że chce zastrzedz prawa władzy ochronę najdelikatniejszych warunków naro- 


rr onarty na rog pompy Boskiej, W gaara R SAR, AE wykonawczej i interesa państwa, a zarazem, | dowego bytu! 
wor Owadai do "pragatan upragnionego pokoj. pije? Day fed polske o 62421.6|żę starać się będzie znaleść formę odpowie | 
nie Kodsio pa a eA Wh ietowo J Ek PAL chać obwodzie rejencji gdańskiej liczba wła- dającą życzeniom i uczuciom narodów. — 
całkowicie i bezwarunkowo Tego dpto ścicieli Polaków wvnosi 42 —. Niemców 826. — | Nie łudząc się, rzecz więc po deklaracji mi- 
głosu. Nie ulękniemy się trudu ani niedogodno- Polacy porladają 18,468,48 hektarów (6 procent) | nisterjalnej, takstanęła iż rząd pośrednio 
ści, aby całkowicie odpowiedzieć Twym życze- pó nak p hekt. (42 pre.). Własność |usiłować będzie, aby sprawa doprowadzoną 
niom,* | Fa Kokóży, c Jl rc pol.ką o 164,943,04 |zpstała do dodatnich rezultatów. — Donio- 
Pane pereila włoskiego ministerstwa, Ogółem w tych ieoa S słość praktyczna sprawy, w takich warun- 
no poc pip sprerien ji 807 właścicieli Polaków, posiadaj,cych 759,062.71|kach toczącej się, rzuca się w oczy, i wo- 
a ad kość jest jeszcze dęgłe źchwi ne hektarów, czyli 31 proc, obszaru, a 1859 wła-|bec tego powiedzieć można, że reprezentanci 
Wedle Perseveranay porozumiewania się z nie- Aa na gy osiadających AE 0) papa do ni ię 0 TAR O ra 
którymi dysydentami. poźwiez nie doprowadziły | niemieckie posiadłości. większe wę ud" polskich v|się nie zajmować stanowiska wprost odpy- 
do żadnego wyniku, rstwo w tym skła- 484.784,40 hekt., czyli o 20 procent. chającego. 
Nie tylko bowiem dla ogólnych zasad, 


dzie jak jest, będzie she eiie dalsze 
j pr ah t a m_n i 
ataki na polu finans i odstępcy które tak wymownie nacechował ks. Czar- 


stronnictwa rządowego domagają się, ażeby rząd 
nie wnosił podwyżki taks stemplowych, i przy- 
rzekają za to zachować się neutralnie, Kto wie 
jednak, czy minister finansów Magliani nie wy- 
bierze raczej podania się do dymisji. 


Anglja. O sytuacji w Anglji dają rządowe 


Korespondencje „Gazety Narodowej”. 


Wiedeń d. 13. marca. 


5 mi 1 . c) PH 
rieł gtanicę corqczgie, co najwi ja |? 16 miljo- 
nów, a pewno ay jeszeze przedostaje Się 
Rosji bez opłaty cła. |, Ą à 

'p, Gam p przemawia ZA podatkiem „od su 
rowej okowity. P. Buhl oświadcza w aa 
stronnictwa narodowo-liberalnego, że dm > a 
tnie weżmie pod rozwagę wszelkie inne op 

wanie okowity. j ka ć 

„ Minister Scholz oświadcza, iż chwilowo 
nie może powiedzieć, czy rząd zgodziłby Się na 
inny rodzaj opodatkowania okowity. P. Kardor 
poleca podatek konsumcyjny. Pi Frege żąda 
wysadzenia podkomisji, do zbadania finansowego 
rezultatu a monopolu. 

Wła oświadcza, iż wszelka dyskusja 
jest zbytoczną i każdy dzień zwłoki w decyzji 
nad monopolem powiększa ` tylko niepewność na 


również o Najwyższe postanowienie, ustawy | papie 
krajowe | zastrzeżenia w ustawach państwa, 


orzą jm | j 
był uchwalił jakiś bil nie mieznaczący. 


inistrów musi mieć znaczne Wąt- 


Prezes mi wiadomości. : c s 


« „Tak: najlepiej się stało* — mówią człon- 
kowie Koła. My mówimy: najwygodniej, ale 
wcale nie najlepiej. Nie tykać się przykrych 
spraw może kużdemu dogadzać, ale nikomu nie 


ii i dalej i j igdy chwili, 
mówi dalej: „Nie było jeszcze nigdy cat"; 
w której REN okrzyki byłyby bardziej nietak 


rA T jak obe 
towne i niepolityczne, jak o Każde nierozważne 


Wniosek też p. Frege o wysadzenie pod- 
komisji, poddany pod głosowanie, "padł 17 A 
sami przeciw 8, a następnie odrzuciła komisja 
S$. 1. i 2. monopolowego projektu, przepełnione trudnościami. Każde Dierorwara 

Kiedy zbierze się ponownie komisja i w ją. | słowo w jakimś zaścianku Irlandji staje się już przeć” 
ki sposób toczyć się będą dalsze obrady, o tem |miotem najzjadliwszych kome dawn, ję" zabinet, 
nie zdecydowała komisja jeszcze, otaczające Gladstona, roz s a helis erea e 
e dziś dość u-|zykowa w tem wyż 
„|czeniu do jej kompe 
dniczo i z mocy kons 
dzić, znaczyłoby stawi 


słuszną, ani rozumną. ' Ppi Się zapa- gulowanemi, a raczej zamąconemi wedle obcych p. Rapsporta w Kele pro foro interno, ile raczej 
trujące na kompetencje Rady państwa, regu-|widoków. Że do takiej więc ciężkiej pracy |chedzi o zmazanie plamy, która do Koła przy- 
lowanie stosunku państwa do poszczególnych |obrony i zastrzeżenia. praw kraju, delegacja ||gnęła przez - zaczepienie p. Arnolda Rapaporta 


laty dla” że pokój, 


w. 7SPólnego Opuszczamy W8 


należne wnioskom poważnie | Powiedzieć tu w tym razie można: „ostate- Myliłby się, ktoby sądził, że wchodzi w grę 


nial, zakłó jeszczęsne prawo- |stacji piszą do Poli : i a s chodzi 
dawstwo, i ubo zak et sd ciężkiemi szko- „Žes a aiii tysiącletnia pearen g drugorzędne — zależne od|czności się stykają“. „Panowie z klubu czy- s rak: ten, OE o by tee osobi- 
dami, które ztąd nie mniej dla państwa, jak i|uroczystość słowiańskich apostołów Cyryla i Me- ym, J litycznej. Nie możemy wszakże sto-niemieckiego  oświadezali naprzód , że|czy kto inny, choćby najlepszy ieie © mia 

o . , e 


dla kościoła 


Ł Powstały, „A 1 
Unia zi a niezawodnie boleść naszą ta pko; 
szej powierz uchowieństwo i wierni, pieczy na 
komite nocka ch najzupełniej zasłużyli na zna- 
pałeś — a die » Jakiemi ich, Ojcze Św., obsy- 
i stałość, jaki "Żyli na nie przez posłuszeństwo 
> JEMe) dali dowody, trzymając się wśród 


todego nie zadowoliła bynajmniej aranżerów tej dł CE po ap przytoczonego powodu | wniosek, którzy sami podpisali, im nie wy- bralibyśmy sprawy z stanowiska sympatji 

Po ledu większej w $j chwili wagi, niż w |starcza, bo oni na podstawie § 19 ust, zas. |ymyPstli osobistej, lecz z stanowiska honors 
A an tj- tego, iż apelacji wystosowanej | chcą absolutnie wszystko z góry uregulować Peja ' reprezentowanego przez nie honoru na- 
rzez: wnioskodawc? do ogółu Izby, aby się|w całej Austrji, ku tem większej glorji nie. Czyżby sprawa p. Ran 

p ała od akcji wytoczonej w imię zasady |mieckiego języka i niemieckiego charakteru | miała nio być dość ważną, 26 f bee 


uroczystości to jest słowiańskiego Towarzystwa 
dobroczynności. Uderzała w niej nieobecność naj- 
wyżej pod względem cywilizacyjnym rozwiniętych 
Słowian, a nawet niektórych szczepów, które do 
niedawna dały się porywać ślepo prądowi pan- |P! 
slawistycznemu. Boleli nad tem arańżerowie i| nie usuw 


łasem się pojawiła, niż czasu swego sprawa pp. 
Kamińskiego i Wolskiego? Nam natura sprawy, 
nie inscenowanie jej, stanowi o jej ważności. 


wydziału. 
Do powyższej korespondencji dodajemy z na- 
szej strony następne oświadczenie : 
Pan Rappaport, wybierając się do Serbji na 


blicznych — a mianowicie Lisowskiego, naczel-| przedmiotu poruszonego, a dalej oświadcza w 
nika wydziału śledczego- przy biórze oberpolic- |imieniu swoich przyjaciół politycznych: „Jesteś- 
majstra, i Sikorskiego, starszego referenta tegoż|my przeciwni wnioskowi, bo jesteśmy tego zda- 


nia, iż powinien wyjść od rządu, który stoi po- 


Pierwszego uwolniły sądy tutejsze — dru- nad stronnietwami, a nie od jednego stronni- 
giego departament kryminalny senatu. — Obaj|ctwa narodowego, jeżeli wogóle ma wywrzeć ja- 


więc go formalnie zgruchotano. Należy mu się 
przynajmniej uznanie za to, że dał powód do o- 
żywienia i de wyjaśnień, z których wypłynął 
tem świetniej stan Towarzystwa zaliczkowego. 
Następnie przystąpiono do wyborów i wy- 
brano 9 członków Rady zawiadowczej, komisję 
rewizyjna i zatwierdzono trzech zastępców dy- 


owych 11.000 zapisać na zaległe procenta. Świa- 
dek nie zgodził się — zrezygnował, a na wal- 
nem zgromadzeniu postawił wniosek likwidacji 
Towarzystwa. 

Dalszy świadek p. Lech Wł. potwierdza 
zeznania poprzednich świadków. Wykazywano 


ci panowie w rozmaitych tylko czasach i rozma- ļ|kiś skutek. Jesteśmy przeciwni wnioskowi, bo 
itych okolicznościach zaopatrywali swoje kiesze- |Sprzeciwia się zasadzie o narodowem równoupra- 
nie gotówką z łapówęk. Pierwszego z nich |wnieniu. boby zamiast spokoju wywołał powięk- 
tutejsze sądy—za wymuszanie datków oddr. He-|Szenie i rozgoryczenie sporu narodowego, — a, 
ringu przez grożby iż go do procesu socjalisty- |na wypadek przyjęcia stałby się złowrogiem 
eznego wmięsza — skazały na pozbawienie wszel- | źródłem nowych walk bez końca, Wniosek sta- 
kich praw stanu i zesłanie do gubernii Tobol-|Wia zasadę. że język niemiecki jest i powinien 


zysk, który nie istniał i od tego fikcyjnego zy- 
sku płacone podatek. Jako członek komisji rewi- 
zyjnej podczas likwidacji, w ciągu kiłkunastu 
godzin z innymi członkami tej komisji stwier- 
dził niedobór 34.000 złr. Za czasów Dombrowiec- 
kiego księga kasowa była prewadzona należycie. 

Świadek Jakób Lewicki zeznaje, że gdy 


wyprawę finansową, wprzód, przez ostrożność, zło- 
żył mandat poselski. Co tam przeto robił, będąc 
tylko osobą prywatną, w to nam nie wcho 
dzić, w to się nie wdawaliśmy, a więc i jego o- 
becnego oświadczenia w Kole polskiem złożonego 
nie możemy do wiadomości brać, roztrząsać lub 


rektorów. Głosy padły prawie wyłącznie na te 
same osoby, które ustępowały, a które mogły je- 
szcze być wybranemi 

Ze sprawozdania i zamknięcia rachunków za 
rok 1885. przytaczamy co następuje: 


„Rok ubiegły był drugim rokiem powszech- 


sąd o niem wydawać, 

Zostawiając pana Rappaporta w nr. 54 na- 
szego pisma zupełnie na uboczu, rzecz wyłącznie 
zasadniczo postawiliśmy i stawiamy: Przeszła de- 
legacja powzięła uchwałę, że pewnych zajęć nie 
uważa wprawdzie za niehonorowe, ale za niezgo 
dne z urzędem poselskim. Pod hasłem tej uchwa 
ły odbyły się wybory obecnej delegacji, pod tem 
hasłem szła prasa, a my w pierwszym rzędzie, i 
- poszedł kraj, z jedynym wyjątkiem Izby handlowej 
krakowskiej. Wybrana pod powyższem hasłem obe- 
cna delegacja zamanifestowała też zaraz ciągłość 
z przeszłą delegacją, organizując się przez akla- 
mację tak samo jak dawna. Dziś zatem nietylko 
przezorność ale i niezbita konsekwencja wymaga- 
ją tego, by obecna delegacja, bacząc zasadniczo 
na honor swój i narodn, powyższą uchwałę prze- 
szłej delegacji powtórzyła. Kto bowiem może wie- 
dzieć, czy p. Rappaport przed każdą wyprawą fi- 
nansową zechce składać mandat? 

Podnosimy jeszcze raz z naciskiem, że pilnu- 
jąc sprawy z publicznego punktu widzenia, nie 
wdawaliśmy się i nie wdajemy w sprawy osobiste 
p. Rappaporta. 


skiej, wina bowiem przez sędziego śledczego 
Sztengera dostatecznie udowodnioną została, a 
jednak senat uwolnił Sikorskiego — tak jak sąd 
uwolnił Lisowskiego i tem samem dał im prawo 
powrotu na dawniej zajmowane stanowiska. Nie 
tajnem to jest zupełnie w Warszawie, że od da- 
wien dawna referenci policyjni dziwnie pobła- 
żliwe mieli oczy na złodziei. Od niejakiego 
czasu mniej było kradzieży, bo większą rozwi- 
nięto w tym kierunku czynność — jest teraz 
nadzieja, że z powrotem na dawne zajmowane 
stanowiska poprzednich czynnych urzędników, 
powrócimy do dawnego stanu. 

Dziennik Chwiła, jako dziennik przestał już 
wychodzić — a redaktor w odezwie, którą dziś 
rozesłano prenumeratorom, objawia, iż nie spo- 
dziewał się, że do tej zamiany będzie tak prędko 
„zmuszonym*. Jeśli p. Przyborowski i w tygo- 
dniku utrzymać się będzie chciał na dotąd zaj- 
mowanem stanowisku, to w niedalekiej przyszło- 
ści zamienić będzie zmuszony swój tygodnik na 
miesięcznik a w końcu i zrezygnować z roli 
męża stanu, do której doprawdy że nie dorósł. 
Trudniejsze to aniżeli się na pozór komu wyda- 
wać może, — zwłaszcza tam, gdzie granica mię- 
dzy polityką a nie wspólnego z dodatniem uczu- 
ciem niemającą próżnością, taka subtelna i de- 
likatna. Przypominamy to p. Przyborowskiemu 
z powodu zmiany jego wydawnictwa. 


Warszawa d. 11. marca. 


List „Wołyniaka,* jak się tego spodziewać 
należało, wywołał pewne wrażenie w prasie ro- 
syjskiej. Regestrować naturalnie tych wszystkich 
głosów nie mogę — choć w przeważnej liczbie 
przedstawiają one dokładnie dziwny amalgamat 
pojęć rosyjskich, i są objawem bardzo niebezpie- 
cznej narodowej choroby. Idzie mi tylko o War- 
szawsktj Dniewnik, bo on jest organem urzędo- 
wym, on reprezentuje poglądy p. Hurki i pani 
Hurkowej, a więc i ich rozum stanu, który na 
naszych odbije się skórach. Otóż organ ten, 
przyznać należy, w oryginalny sposób przyjął 
ogólne wystąpienie prasy polskiej przeciwko rzą- 
dowemu fabrykatowi niemieckiemu. Zamiast u- 
znać w tem wystąpieniu to, co rzeczywiście by- 
ło, mianowicie protest przeciw obcej prowokacji 
i nawoływanie do chłodnego zastanowienia się 
nad położeniem swojem, ujrzał on w niem no- 
wy dowód podnoszącej głowę hydry rewolucyj- 
nej i co za tem idzie, intrygi polskiej: „podej- 
rzani w każdym razie, podejrzani tak i podej- 
rzani owak!“ 

No, do tego jesteśmy zresztą przyzwyczaje- 
ni, to na nas wrażenia w końcu nie czyni — 
tego można się było spodziewać; ale co dzi- 
wniejszą jest obeenie rzeczą, to oburzenie Dnie- 
wnika na rozsiewane jakoby przez agitatorów 
pogłoski, o zamiarach rządu zniesienia klasztoru 
Częstochowskiego i zamienienia go na cerkiew 
prawosławną. Jest w tem rzeczywiście spora do- 
za komizmu a i bezczelności zarazem. Któż to 
bowiem jak nie Warszawskij Dniewnik bezustan- 
nie ciągnął na tę nntę, kto dowodził, że Często- 
chowa jest siedliskiem agitacji politycznej, kto 
pisał artykuły, jak nie archirej i duchowni, do- 
wodząc gwałtownie, iż obraz Matki Boskiej Czę- 
stochowskiej jest prawosławnym obrazem, i że 
należy go przenieść do cerkwi. Dziś widząc o- 
burzenie ogólne, jakie w kraju wywołała ta po- 
głoska, zwala ją szlachetny organ na barki na- 
sze, korespe „łentów, usiłnjących burzyć ludność! 
Ależ korespondencje nasze nigdy umiarkowań- 
szemi nie były jak dzisiaj, dokładne są tylko 
i sprawiedliwe, bez niepotrzebnej przesady i 
zmyślań, jak to może dawniej miało miejsce. Kto 
wiatr sieje, burzę zbiera, stare to jak Świat przy- 
słowie i prawdziwe wielce. Niejednokrotnie mia- 


Rada państwa. 


Na piątkowem posiedzeniu Izby poselskiej 
odbyła się oddawna z niecierpliwością oczeki- 
wana rozprawa nad znanym wnioskiem ję- 
zykowym p. Schaurschmida. Posłowie ze- 
brali się prawie w komplecie, ministrowie poja- 
wili się również wszyscy, a publiczność zapeł- 
niła galerje szczelnie. 

Do, głosu zapisani byli za wnioskiem prócz 
wnioskodawcy pp. Heilsberg, Hren (Słowieniee), 
Stibitz, Derschatta, Wurmbrand, Kraus i Kro- 
nawetter przeciwko Szutlje (Słowieniec), 
Czartoryski, Rieger i Pavlinović (Chorwat z 
Dalmacji). 

P. Scharsch mid sądzi, że sprawa, wnio- 
skiem jego poruszona, jest dla Austrji kwestją 
żywotną. Przypominając poprzednią (z r. 1884) 
rozprawę w tym przedmiocie, twierdzi, że argu- 
menta, wówczas przeciw ustawie o języka pań- 
stwowym przytoczone, raczej utwierdzić go mo- 
gły w przekonaniu o jej potrzebie. Na ówczesny 
zarzut, że „pojęcie języka państwowego nie da 
się ustawodawczo określić“, oświadcza, że wła- 
śnie obecny projekt najlepszą jest odpowiedzią 
na ten zarzut. Drugi zarzut, że ogłoszenie ję- 
zyka niemieckiego językiem państwowym obudzi 
drażliwość narodów słowiańskich, stara się mowca 
odeprzeć zapytaniem : czy drażliwość ta zmniej- 
szyła się przez to, iż ustawy takiej nie ma? 
ną” ów ję. pro 

Co flo faktycznego nznania języka niemie 
ckiego, sądzi mowea, że od ostatnich uchwał 
sejmu czeskiego przestało to być faktem. Po- 
trzebę zaś ustawy językowej dowodzą najlepiej 
obawy, wyrażone przez ministra wojny w dele- 
gacji austrjackiej, z powodu grożącego zmniej- 
szenia się znajomości języka niemieckiego w ar- 
mii. Przechodząc do szczegółów projektu wy- 
kazuje mowca, że projekt nie jest w sprzeczno- 
ści z $. 19. ustawy zasadniczej. 


Mowca twierdzi, że projekt zgodny jest zu- 


łem sposobność to wytknąć Warszawskiemu Dnie- eq językowem „ea ęc EA wał zawsze zgodnie z prawem i ustawą. (Zywe|dr Żegoty Krówczyńskiego. Przewodniczący dał|w i ezienie. i 
wnikowi, który teraz dopiero zobaczył, że są u-|-- tylko ogranicza jego pa O sd okłaski z prawicy.) ogólny pogląd na stan i rozwój Towarzystwa, A Feliks Piątkowski, Kalikst Krzyżanowski, 
czucia w ludzie naszym, których obrażać niejokręgów, w których obok języka niemieckiego P. Pavlinović mówi po chorwacku prze- |drukiem ogłsszone sprawozdanie Wydziału z r |Zenon Dombrowiecki, T. Kulczycki i J. Thilsch, 


używanym jest inny krajowy. Projekt idzie na- 
wet dalej, niż koncesje, przez rząd przyznane na- 
rodowościom w językowych rozporządzeniach dla 
Szlązka i Styrji. Mowca polemizuje następnie zZ 
pojęciami „czeskiego prawa państwowego*, które 
tylko o tyle uznać można, o ile w konstytucji 
jest zawarte. Powołuje się na przykład Prus, Ro- 
sji i Węgier, gdzie pomimo różnie narodowości 
jest język państwowy, jako niezbędny warunek 
jedności państwa. Odwołuje się w końcu do rzą- 
du, który „na swym sztandarze wypisał austrjac- 


wolno. A sprawa unitów — a lubelskie awantu- 
ry — czyż to wszystko nie jest sprawa Dnie- 
wnika i jego stronników ?... Policjant na poste- 
runku nie spełnia tak gorliwie obowiązków do- 
nosowych, jak redaktor rządowego dziennika, 
były pedagog i przecież człowiek inteligentny. 
Prasa nasza, zostając pod obuchem cenzury i 
to pod obuchem jeszcze takiego ultra-rusyfikato- 
ra jak Ryżow, ledwie dyszy, a tymezasem p. 
Szczebalskij i jego koledzy bezustannie nie mo- 
gac już nic „niebłahonadiożnego* wynaleźć — 
bo cenzura najlżejsze nawet aluzje, o których się 
nie śni autorowi, wyławia — denuncjnje już te- 
raz co się myśli nawet — i na białym papierze 
czyta „między wierszami* o tem się rozpisując, 
i wobec tego wszystkiego, wobec ciągłego a bez- 
ustannego podszczuwania na to wszystko co pol- 
skie, działalności administracji, która wszystkich 
Polaków z zasady od zajęcia usuwa i powiększa 
proletarjat, jednem słowem coraz to nowe 
nam przynosi boleści—ś$mie się domagać, abyśmy 
go kochali, aby niechęć dla wszystkiego co no- 
si stempel rosyjski, nie była uczuciem górującęm 
nad wszystkiem. Szkoda więc cżasu i papieru ha 
te wszystkie wycieczki; dla nas są one, jak to j 
nie raz miałem sposobność zaznaczyć, najdosko- 
nalszym czynnikiem agitatorskim, który w nie- 
dalekiej przyszłości samym jego autorom niepo- 
żądane owoce przyniesie. Tyle Warsz. Dniewniko- 
wi, z którym na warszawskim gruncie rozmawiać 
się niepodobna, a któremu należała się odprawa. 

Co do spraw bieżących, to p. Apuchtin po- 
wrócił już z długiej narady z Petersburga, powró- 
cił z taką samą kwaśną miną, jak i p. Hurko; 
mówią znów jednak, iż mu się udało przy koń- 
eu pobytu w Pitrze rzeczy do dawnego powrócić 
porządku, i że nie ustąpi z zajmowanego stano- 
wiska. Co prawda, to nam to obojętne zupełnie, 
kto będzie kuratorem, bo system ten sam zupeł- 
nie pozostanie. 

Gdyby sprawdziła się wieść o zastępstwie 
Apachtina przez Ławrowskiego, rektora uniwer- 
sytetu, to zyskalibyśmy tylko na formie. Czło- 
wiek to bowiem grzeczny i dobrze wychowany— 
ale lis niezawodnie stokroć niebezpieczniejszy od 
innych. Miejsce jego zajął by w takim razie al- 
bo Popow albo Nikieki, profesorowie uniwersyte- 
tu, który eoraz mniej posiada w swym składzie 
pedagogicznym profesorów Polaków. Wkrótee na- 
stąpić ma nowe balotowanie na prof Kosińskiego, 
jednego z najznakomitszych chirurgów, o którym 
już dzisiaj mówią uczeni Rosjanie, że zostawiać 
go nie można. Profesor Kosiński jest skuzyno- 
wany przez Haukównę z księciem bułgarskim 
Battenbergiem, jak wiadomo, obecnie będącym w 
niełasce. Dla naukowych ludzi tej miary, co pa- 
nowie Nikiccy, Popowi itp. wystarczający to po- 
wód, aby Polaka usunąć. 

Ogólne wrażenie wywołały u nas dwa unie- 
winniające wyroki dwóch znanych złodziei pu- 


rozważyła. i 
Prezydent Smolka zawiadamia, że p. Szu- 


pp. Gregr i Vaszaty przeciw wnioskowi. 

P. ks. Czartoryski: Zapisałem się do 
głosu, ażeby imieniem mojem i moich przyjaciół 
politycznych złożyć i pokrótce uzasadnić oświad- 
czenie co do naszego głosowania i przydzielenia 
wniosku ‘do komisji. Pierwsze czytania mają, we- 
dług mego zdania, przeważnie formalne znacze: 
nie. Byłoby też trudnem, w pierwszem czytaniu 
odeprzeć wszelkie obawy i rozbierać zarzuty, któ- 
re z różnych. punktów widzenia mogą być pod- 
niesione. Wniosek niniejszy jest właściwie tylka 
wezwaniem, żeby zawarte w nim ważne dwa py- 
tania gruntownie zbadać. Od tego zbadania u- 
suwać się nie chcemy. W komisji będziemy mie 
li sposabneść wypowiedzieć nasze zapatrywania. 
Ale już teraz oświadczyć muszę, a wywody 
wnioskodawcy tylko mnie w tem utwierdziły, że 
mamy ważne zarzuty przeciw treści i dążności 
wniosku, a niemniej i co do kwestji kompeten- 
cji. Jeżeli przeto mam zaszczyt z polecenia mo- 
ich przyjaciół politycznych oświadczyć, że zga- 
dzamy Się na przekazanie wniosku tego do ko- 
misji, to mogę zurazem dodać, że dzieje się to 
tylko w tem silnem przekonaniu, iż wniosek 
ten gruntowną przejdzie dyskusję, a zarazem, że 
w drugiem czytaniu tak będzie załatwiony, aże- 
by w załatwieniu tem znalazła wyraz myśl o- 
gólno państwowa, na autonomicznych zasadach 
oparta. Naszem bowiem zdaniem, podstawą au- 
strjackiej idei państwowej jest autonomia. — 
Tyle dla stwierdzenia, Że nie chcemy, aby 
rzecz tę pojmowano z jednostronnego, lecz z o- 
gólnopaństwowego stanowiska, i że nasze przy- 
zwolenie na przekazanie wniosku do komisji by- 
najmniej nie przesądza zaznaczonym przezemnie 
zarzutom. 

P. Heilsberg oświadcza, Że koncesje, ja- 
kie rząd ze względów politycznych poczynił już 
narodowościom w kwestji językowej, wymagają 
koniecznie ustawodawczego odgraniczenia. Ale 


niemieckie na oku mieć musi. 


ką ideę państwową* — i wzywa prawicę, aby osne i 
projekt nietylko odesłała do komisji, ale dojrzale udnie, obee Europy 


klje wykreślił się z listy mowców, a zapisali się | 


obok interesów państwowych stronnictwo jego | sobistości, 
przy uregulowaniu tej sprawy także i interesa| w niej udział pp. Frühling, dr. Zgórski, dr. Gold- 


być językiem państwa. Jednak już na przeszłej 
sesji Rada państwa odrzuciła tę zasadę — i dla- 
tego ponowne przedłożenie go z widokami ró- 
wnego skutku niema żadnego celu. 


„Pozornie wniosek ten dąży nibyto do wy- 
konania artykułu 19. ustawy zasadniczej, jednak 
w istocie jest ograniczeniem, ba nawet zaprze- 
czeniem tego artykułu. We wniosku tym tkwi 
zmiana konstytucji, do przeprowadzenia zmiany 
potrzebaby zatem dwóch trzecich głosów. A po- 
nieważ takiej większości uzyskać nie można, 
więc celem wniosku nie spokój, lecz wojna Zre- 
sztą artykuł 19. ustawy zasadniczej należy do 
tych, których wykonanie nie należy do kompe- 
tencji Rady państwa, leez sejmów krajowych. 
Właściwości i różnoradności w rozwoju poszcze- 
gólnych narodów i krajów powinny być uwzglę- 
dnione przy załatwianiu sprawy językowej. 
Wniosek p. Scharschmida jednak żąda czego 
innego 1 sięga poza istotne potrzeby państwa, 
którym dogodzić jesteśmy gotowi. Chce on stwo- 
rzyć przywiłej dla jednego narodu i oddać mu 
panowanie, inne zaś poniżyć do rzędu służe- 
bnego. My Słowianie i Romanie, którzy tworzy- 
my większość według liczby ludności i siły po 
datkowej, nie możemy przyjąć takiego wniosku. 
Robi ou wprawdzie różnicę między t. zw. nie- 
mieckiemi krajami a innemi, atoli z całą suro- 
wością zwraca się przeciw narodowi czaskiemu. 
a spór językowy czysto krajowy chce przenieść 
ż sejmu czeskiego do Rady państwa, aby go tu 
rozstrzygnąć przy pomocy innych obcych czyn- 
ników.* 

Dlatego mowca i jego przyjaciele polityczni 
nie mogą żadną miarą głosować za tym wnio- 
skiem; nadto muszą swoje przekonanie zadoku- 
mentować w sposób więcej stanowezy, niż to 
czynią inne stronnictwa narodowe, z któremi zre- 
sztą co do załatwienia merytorycznego spodzie- 
wa się zupełnej zgody. (Brawo! Oklaski z pra- 
wicy.) 

P. Hren przemawia za przekazaniem wnio- 
sku do komisji, wskazując na trudne położenie, 
w jakiem się posłowie innej narodowości znaj- 
dują wobec tego wniosku. Zresztą przekazanie 
tego wniosku do komisji i poddanie go tam szcze- 
gółowej naradzie, jest już dlatego potrzebnem, a- 
by raz zakończyć spór językowy i uspokoić wzbu- 
rzone umysły. 

Prezydent ministrów hr. Taaffe: „Chociaż 
nie uważam tego za pożądane i pożyteczne, je- 
żeli rząd już przy pierwszem czytaniu się odzy- 
wa, mimo to ze względu na wielkie znaczenie 
przedmiotu, nie waham się już teraz oświadczyć, 
że rząd gotów jest wziąć udział w naradach ko- 
misyjnych i przyczynić się do wyjaśnienia — a 
jeżeli to możebnem, do pogodzenia różnych za- 
putrywań. Jednakowoż już teraz, chociaż zale- 
dwie po powierzchownem przyjrzeniu się wnio- 
skowi, oświadczam. Że. znalazłem- tam przepisy, 
które rząd dla piebie zastrzedz jest obowiązany. 
Tak w tym ważnym przedmiocie, jak i w innych 
jest obowiązkiem rządu starać się o wyszukanie 
formy, według której inożnaby wystąpić przeciw 
nieuzasadnionym życzeniom i pragnieniom naro- 
dów.“ (Brawo z prawicy). 

Przypominając, eo z lewicy przytoczono na 
poparcie wniosku, mianowicie, iż po jego przyję- 
ciu zapobiegnie się zaniedbywaniu najważniej- 
szych interesów państwa i nadużyciu władzy, 0- 
świadcza mowca, iż przeciw wyrażeniu takiemu 
powinien i może z czystem sumieniem  zaprote- 
stować, bo rząd ma to przekonanie, iż postępo- 


ciw wnioskowi, a pp Schindler żąda zamknię- 
cia rozprawy, co też przyjęto. Na mowców jene- 
ralnych wybrano: przeciw wnioskowi p. Kowal- 
skiego, za wnieskiem p. hr. Wurmbranda. 

P. Kowalski oświadcza, iż głosować bę- 
dzie za przekazaniem wniosku komisji, a spodzie- 
wa się, że przy naradach będa uwzględnione ży- 
czenia i zażalenia Rusinów. 

P. hr Wurmbrand zaznacza, 
$ciwie tylko Czesi są bezwarunkowo 
wni wnioskowi. Oświadczenie 


że wła- 
przeci: 
posła Riegera, 
oznajmia jej do- 
kto tu jest właściwie nieprzejednanym. 
Nie o równouprawnienie Czechom idzie, lecz 
o panowanie nad Niemcami. Zresztą reprezen- 
tanci reszty narodów uznają potrzebę ułożenia 
miary z jednej strony tego, co należy przyznać 
poszczególnym narodom, z drugiej zaś tego, cze- 
go pojęcie państwa dla siebie wymaga. 
P. Sturm żąda głosowania imiennego, w 
którem za przekazaniem wniosku komisji oświad- 
czyło się 209 posłów, przeciw 68. 


Towarzystwo zaliczkowe we Lwowie. 


W miódzielę dy 14. bm. odbyło się walne 
romadzenie- Towarzystwa zaliczkowego lwow- 
|skiege: Jestto jedńa z najsilniejszych instytucyj 
finansowych w krajń. Zawiązana w pierwszych 
zaraz chwilach żywązego ruchu ekonomicznego, 
gdy zasady samopomocy Schulze-Delitscha z za- 
pałem w młodszych kołach naszych politycznych 
i przemysłowych podjęto, trwa ona i rozwija się 
coraz silniej od lat piętnastu. I dzisiaj wystąpiła 
ze sprawozdaniem i zamknięciem rachunku, któ- 
re świadczą, że pomimo przesilenia, chwiejącego 
w całej Europie stosunkami ekonomicznemi, wy- 
szła ona zwycięzko w swych czynnościach, stwier- 
dzając jeszcze raz utrwaloną swą Żywotność. 
Przebieg walnego zgromadzenia, któremu 
przewodniczył dr. Tadeusz Skałkowski, stał się 
nieco burzliwym, wskutek nietaktownego wystą- 
pienia p. F. Dybusia, który ciągnąc bezsensową 


analogię między upadłą Kasą zaliczkową a To-|pp 


warzystwem, oponował przeciw rozdzieleniu czy- 
stego zysku na 6'/, pre. dywidendę na udziały, 
i na tantiemę dla członków dyrekcji, oprócz po- 


zostawienia kwoty 1.661 złr. na straty nieprze-|w 


widziane. Niefortunnemu oponentowi temu trze- 
ba było dopiero tłumaczyć, Że wniosek ten jest 
poprostu wynikiem postanowienia statutu, który 
wymaga, aby '/, czystego zysku na tantiemy dla 
bezpłatnych zresztą członków dyrokcji, a resztę 
na dywidendę obrócono. Ponieważ poruszono o- 
stała się dyskusja nieco gorącą. Wzięli 


mann, dr. Czyżewicz, dr. Zajączkowski i inni, a 


P. Rieger podnosi szczególne znaczenie | ponieważ biedny oponent był tylko sam jeden, 


nego ekonomicznego zastoju. Ogólny brak pracy, 
zarobku i zbytu musiał sprowadzić także ogólne 
ścieśnienie stosunków kredytowych. Gdy ma- 
jątku nie przybywało, to i instytucjom finanso- 
wym nie mogły przypływać kapitały dla oży- 
wienia ruchu ekonomicznego. Niektóre banki 
krajowe musiały nawet ścieśnić i ograniczyć 
swoje operacje kredytowe. Wobec tych okolicz- 
ności towarzystwa zarobkowe i gospodarcze, po- 
stawione w pośrodku pomiędzy centralnemi in- 
stytucjami finansowemi a klasami pracującemi, 
potrzebującemi do dalszej produkcji nowego i 
wyższego kredytu, znalazły się w nader tru- 
dnych warunkach dopełnienia swego zadania 
ekonomicznego. 

Schodząc z tego ogólnego zapatrywania do 
naszego Towarzystwa, szanowne zgromadzenie 
z podniesionych poniżej dat szezegółowych i dołą- 
czonych objaśnień przekona się, że i myśmy szezę- 
śliwie i zwycięzko przebyli dwuletnie przesilenie 
i że zniżenie cyfr niektórych pozycyj bilunso- 
wych spowodowane było li przypadkową oko- 
licznością, której odwrócić nie było w mocy ani 
dyrekcji ani członków Towarzystwa. 

Ilość członków z końcem roku wynosząca 
1800, w skutek wystąpień w roku 1885 zmniej- 
szona o 84, w skutek przystapień w roku 1885 
powiększona o 132,, wynosiła z dniem 81. grudnia 
1885 r. ogółem 1848; mianowicie: rękodzielni- 
ków i przemysłowców 603 czyli 32:62 pre., han- 
dlarzy i kupców 77 czyli 4.16 pre., fabrykantów 
18 czyli 0:97 pre., rolników 53 czyli 2:86 pre., 
właścicieli i dzierżawców większych posiadłości 
76 czyli 4:15 pre., umysłowo pracujących 785 
czyli 3977 pre., kapitalistów i bez określonego 
zajęcia 244 czyli 13:20 pre., instytucji (stowa- 
rzyszeń) 42 czyli 2:27 pre.; razem 1848 czyli 
100*--- pre. 

Na udziały deklarowane do wysokości 286.050 
zł. 1848 członków wpłaciło: z końcem roku 
1885 171.415:36 czyli 59:98 pre. kwoty deklaro- 
wanej. 

Z funduszem rezerwowym 17.930 zł. Cały ma- 
jątek własny Towar. wynosił dnia 31. grudnia 
1885 r. 189.346 zł. 25 c. i pomimo wycofania 
22.870 zł, 55 e. udziałów, zmniejszył się w po- 
równaniu z przedostatnim rokiem tyłko o dro- 
bna kwotę 495 zł. 08 c. Wynik ten wobec o- 
koliczności, że w ostatnich dwóch latach zwroty 
udziałów wynosiły 46.278 zł. 74 c., można uwa- 
żać za bardzo pomyślny i przypisać go należy 
przezornie wytkniętej i z należytą stanowczością 
wykonanej dyrektywie, ażeby o ile możności żą- 
dać od ezłonków coraz większych i częstszych 
wpłat na udziały i ażeby te wpłaty wymierzane 
były wedle wysokości kredytu z jakiego każdy 
z nich korzysta. Gdy już prawie wszystkie u- 
działy, składane jedynie jako chwilowe lokacje, 
zostały wycofane, spodziewać się należy, że 
wzrot normalny własnego majątku Towarzystwa 
nie dozńa w przyszłości pizerwy, ale będźie się 
odbywać w sposób prawidłowy. 

Wkładki oszczędności i lokacje wynosiły 31. 
grudnia 1886 r. 389.639 zł. 27 c., 31. grudnia 
1884 r. 452.367 zł. 20 e., spadły w ostatnim 
roku o 62.727 zł. 93 e. 


(Dok. nast.) 


-m 


Towarzystwo gimnastyczne „Sokół. 


Dziewiętnaste z rzędu walne zgromadzenie 
Towarzystwa gimnastycznego „Sokół* odbyło się 
onegdaj pod przewodnictwem zastępcy prezesa p. 


1885 wykazuje, że członków jest obecnie 652, 
prócz członków należących do filij w Stanisławo- 
wie, Tarnowie, Przemyślu, Kołomyi i Tarnopolu 
Coraz większa liczba uczniów powierzanych szkole 
Towarzystwa, wzrastająca ilość członków, tworzące 
się ciągle nowe filie na prowincji, zwiększanie 
się liczby prenumeratorów organn Towarzystwa 
Przewodnik gimnastyczny, zaprowadzenie kursu gi- 
mnastyki dla kobiet i t. d., wszystko to świadczy, 
że „Svkół* zakreśla coraz szersze koła, że To- 
warzystwo mając silną podstawę, należycie się 
rozwija. 

Gmach Towarzystwa, którego koszta budowy 
wynoszą dotąd 72.450 złr., jest jaż wewnątrz u- 
kończonysmi tylko zewnątrz jeszcze wykończenia 
wymaga. Towarzystwo posiadając swe lokalności 
własne, zamierza rozwinąć na większą skalę życie 
towarzyskie, a do osiągnięcia tego celn posłnżyć 
mają: biblioteka t czytelnia, zebrania towarzyskie, 
odczyty, pogadanki, wycieczki i t. p. 

Przychody Towarzystwa wynosiły w roku u- 
biegłym 7197 złr:, wydatki zaś 7.379 złr., niedo- 
bór zatem był 182 zł., który pokryto jaż docho- 
dami w styczniu r. b. 

Sprawozdanie to przyjęło zgremadzenfe do 
wiadomości, poczem do Wydziału wybrano nę rok 
bieżący pp. Jana Dobrzańskiego prezesem, dr. 
Żegotę Krówczyńskiegn wiceprezesem, a człenka- 
mi wydziału pp. Feliksa Bieńkowskiego, dr. Anto- 
niego Dziędzielewiczu, „Józefa Janikowskiego, 
Karola Kisielkę, Jnstyna Langa, dr. Kazimierza 
Łuezkiewicza, dr. Józefa Merunowieza, Teofila 
Merunowicza, Seweryna Prexla, Wład. Sanockie- 
go, Antoniego Strzelbickiego, i Paulina Targoś- 
skiego. Zastępcami członków wybrani: pp. Romu- 
ald Makarewicz, Aleksander Małaczyński, Kaz. 
Pawlikowski, i Alojzy Wallek; rewidentami zaś 
Ferdynand Gąsiorowski i Edward Simon. 
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Z Izby sądowej. 
Galicyjska Kasa zaliczkowa. 


W dalszym ciągu przesłuchano likwidatorów 
. dr. Skowrońskiego, Jabłońskiego i Bogusła- 
wa Longchampsa, którzy zeznali mniej więcej to, 
co poprzedni Świadek, że nieporządek był ogro- 
mny, Klientela jak najgorsza, brak sumienności 
rowadzeniu administracji i ściąganiu długów. 
Weksle były bez daty, książki chaotycznie pro- 
wadzęne, a bilanse fałszywe. 
wiadek Julian Smalawski, urzędnik krak. 
Towarz. ubezpieczeń, zeznał, że gdy kasa uzy” 
skała kredyt w Towarz. krak. ubezpieczeń na 
10.000 złr., wówczas czuwał nad interesami tego 
Towarzystwa. W r. 1884 wybrano go do komisji 
kontrolującej, a gdy sporządził bilans, okazał się 
niedobór 11.000 złr. Zwracał na to uwagę Pi- 


larskiego, ten mu jednak tłumaczył, że należy! 


zrobił z dr. Longchampsem i Głodzińskim skon- 
trum ksiąg, to przy 35 próbach na wyrywki zna- 
leźli wiarygodnych pozycyj — 14. Nie chciał 
wtedy podpisać i zrezygnował, na prośbę jednak 
p. Kulezyekiego pozostał do walnego zgromadze- 
nia. Pilarski potem zrobił nowy bilans; robiono 
próby i zgadzało się. 

Adwokat Janowiez nie zeznaje nie no- 
wego. 

Adwokat dr. Ksawery Gajewski od r. 1881. 
zajmował się sprawami Towarzystwa, od roku 
zaś 1881. należał do Rady zawiadowczej. Zwra- 
cał on uwagę, że pretensje są nieściągalne. Je- 
mu dano do zaskarzenia i wyegzekwowania pre- 
tensyj na 123.000 złr., komisja pod kontrolą p. 
Lecha sprawdziła, że wyegzekwował 85.000 złr. 
Weksle dawano mu bardzo często zadawnione do 
zaskarzenia, co mógł to robił, aby dłużnicy za- 
prolongowali je na nowo, gdyż skarzyć takich 
weksli nie było można. >wiadek ten zeznaje tak- 
że, że był przez pewien czas cenzorem. Na wnio- 
sek dyrekcji udzielano wówczas pożyczki, -gdy 
nikt z cenzorów nie założył weżo. Kulczycki brał 
zawsze czynny udział w układaniu bilansu. Cała 
Rada zawiadowcza wraz z świadkiem polegała 
nie na dyrekcji, lecz na Kulezyckim. Podpisy- 
wali bilanse ludzie, niemający pojęcia o rachun- 
kowości. Był nawet świadek przy tem obecny, 
jak Tilsch radził się Kulczyckiego w kwestji bi- 
lansu. Pierwszy bilans, przedłożony w r. 1884. 
przez Pilarski:go, nie wytrzymał krytyki Rady 
nadzorczej, a zasługą Krzyżanowskiego było, że 
zredukował wykazane w pierwszym bilansie zyski. 


Krzyżanowski po zamianowaniu Dombro- 
wieckiego dyrektorem, był tylko firmantem i 
pełnił tylko wówczas funkcje dyrektorskie, gdy 
Pilarski lub Dombrowiecki byli na nrlopie lub 
chorzy. Na wniosek Rady zawiadowezej, po odej- 
ściu Thilsehu, uchwalono z oszczędności opłacać 
tylko dwóch dyrektorów, Krzyżanowski pobierał 
tylko wówczas remunerację, gdy zastępował Piąt- 
kowskiego. Kulczycki nie występował z zarzu- 
tami przeciw bilansom, dlatego uważali wszyscy 
bilans jako rzecz świętą. Dla wszystkich gwa- 
rancją prawdziwości bilansów był Kulczycki, ro- 
tynowany buchhalter. Wielu z członków Rady 
zawiadowczej oświadczyło nieraz Kulezyckiemu 
„gdybyś pan nie był, to byśmy ustąpili* — ufa- 
no jego znajomości rzeczy. 

owiadek dr. B. Longchamps został bez po- 
rozumienia się z nim poprzedniego wybrany w 
r. 1878 do Rady zawiadowczej kasy. Podpisywał 
bilanse, bo ufał Kulczyckiemu. Dyrekcja sporzą- 
dzała rachunki, ale Kulezycki je trutynował, a 
on jest przecięż starszym radcą rachunkowym i 
profesorem. Ze ufałem zupełnie Kulezyckiemu 
mówi świadek, dowód, żem podpisał weksel na 
20000 złr., pożyczonych ze „Slavii“. 

Następnie rozpoczęto przesłuchanie biegłych 
pp. Terenkoczego i Winiarza, 

, Po przesłuchąniu znawców i odczytaniu roz- 
maitych zeznań i dokumentow, zakończono po= 
stępowanie dowodowe a rozpoczęły się wywody 
prokuratora p. Litwinowicza i obrońców. 

Wczoraj, w niedzielę, o godz. 1. w południe 
ogłosił radca Duniewicz wyrok z motywami, na 
podstawie którego : 

Aleksander Pilarski uznany został win- 
nym zbrodni sprzeniewierzenia kwoty 533 złr. 
i 100 złr. (książeczka Łucyka i dr. Krówczyń- 
skiego), niezgłoszenia w czasie należytym kon- 
kursu i nieprowadzenia dokładnie ksiąg i za to 
skazany został na 1',-roczne ciężkie 


uwolnieni, ponieważ znawcy nie mogli stanow- 
czo podać czasu kiedy właściwie zaniedbano o0- 
bowiązku zgłoszenia konkursu i nie ndowodnio- 
no, aby współoskarzeni potwierdzali bilanse ze 
świadomością tego, że były fałszywe. Jeden 
Thilsch przyznał, że w r. 1878 przedstawił fał- 
szywy stan kasy co do gotówki i musiałby za to 
odpowiadać, gdyby nie było nastąpiło ustawowe 
przedawnienie. 


Lwów d 15. Marca. 

* Książe Roman Czartoryski, jako przewodni” 
czący odbytego w grudnia we Lwowie wiecn rol- 
ników, otrzymał od p. namiestnika zawiadomienie, 
że cesarz najwyższem postanowieniem z 23, lutego 
b. r. zezwolił, aby depntacja wiecu zgłosiła się 
na aadjencję. Termin audjencji, pisze (245, ozna- 
czony zostanie dopiero za zgłoszeniem się depu- 
tacji w Wiedniu. W skład deputacji wejdą, jako 
przewodniezący ks. Roman Czartoryski, albo (co 
prawdopodobniejsza wobec niedyspozycji ka. Ro- 
mana) wiceprezes wiecu p. Zygmunt Dembowski, 
dalej prezes lub wiceprezes lwowskiego Towarzy” 
stwa gospodarskiego (ks. Adam Sapieha albo p. 
Bolesław Augustynowicz), prezes lub jeden z wi- 
ceprezesów krakowskiego Tewarzystwa rolniczego 
(hr. Jan Tarnowski, St. Homolacz lub Wł. Strnsz- 
kiewicz) wreszcie dwaj włościanie, dotąd jeszcze 
niewymienienf. W myśl uchwały wiecu, zadaniem 
deputacji jest najpierw złożyć u stóp tronu za: 
pewnienia niezłomnej wierności i przywiązanie 
do dynastji, a następnie uprosić łaskawą opiekę 
ceserza dla życzeń zawartych w uchwałach wiecu, 
a w większej części zależnych nietylko od sa- 
mego rządu, lecz także od Rady państwa. 


cji na asystenta tronu papieskiego, otrzymał go” 
dność hrabiego rzymskiego. 

* Ks. dr. Adam Kopyciński wydał do wybor- 
ców okręgu Tarnów Pilzno—Dąbrowa odezwę, W 
której oświadcza, iż o mandat posła do Rady 
państwa się nie ubiega i nie przyjmie go w razie 
wyboru, z tych samych powodów, które go skło” 
niły do złożenia mandatu poselskiego, jaki z rąk 
wyborców w ubiegłym rokn otrzymał. 


t Ks. Karol Noszkowski, jubilat, o. proboszc£ 
w Podstolicach, honor. kanonik, b. inspektor szkól 
i dyr. szkoły w Staniątkach, b. poseł do Bady 
państwa w Kromieryżn, przeżywszy lat 79, zma 
d. 12. bm. w Tarnowie. 

* Mlanowanla. P. dr. Witołd Korytowski, zr 
ca dyrekcji skarbowej, mianowany został ne 
cą. Inspektorowie podatkowi: Andrzej Now 
Dymitr Krajezyk, Wojciech Wawrzkowics i i 
stazy Zajączkowski, mianowani nadinspektora 


* Ks. biskup Łobos przy sposobności nomina- ! 


acki, 


= 


_ wik 


- godziny 


u" — W ZKKM 


„2 uniwerstytetu Jagiellońskiego. P. dr. Lud- 
KE Teichmanu obchodzi w r. b. 20-letnią rocz- 
€ profesorstwa na nniwersytecie Jagiellońskim. 
ESL Drobner, rodem z Krakowa, otrzymał na 
iwersytecie Jagiellońskim stopień doktora wszech 
nauk lekarskich, 


am Deputacja urzędników lwowskich o podwyż- 
enie dodatku aktywalnego, dziś d. 16. b. m. 
Ea u cesarza posłuchanie. 
Rad Wybór uzupełniający. jednego członka 

dy powiatowej w Rawie, z grupy gmin miej- 
skich, rozpisany został na dzień 15. kwietnia br, 

* Zakład dla nieuleczałnych. Ustepniący obe- 
cnie z Rady miejskiej p. Wojciech Kaubasiewicz, 
jak donosi Kur. Lw., oświadczył prezydentowi 
miasta, że realność swoją, położoną na nlicy Rej- 
tana, a ocenoną na 25,000 zł., ofiarowuje nA fan- 
dusz zakładu dla nieuleczałnych. zastraegając 30- 
bie tylko dożywocie. P. Kubasiewicz jest z Za 
wodn kowalem i to co posiada na starość, 8 liczy 
obecnie jnż blisko 70 lat, zawdzięcza mozolnej 
pracy całego życia. KE A p Fi 

Wczoraj ieczorek humorystycz „Fe 

szera L Wn ila liczną publiczność, że 
mnóstwo osób nie dostaWSZY „biletów musiało po- 
Wrócić do domu. Szezęśliwsi zaś, którzy wcze- 
Śniej o miejsca się postarali, bawili się wesoło do 
ip 11 wieczerem, darząc p. Fiszera nie- 
mal co chwila hucznemi oklaskami za wybornie 
odtwarzane typy. s A 

» Zawieje śnieżne na Bukowinie. Szalejąca od 
poniedziałku burza i zamieć śnieżna F pisze czer- 
niowiecka Gaz pol. — przerwały, jak wiadomo 
zupełnie komunikację kolejową między Czerniow- 
cami a Ickanami z jednej, zaś między Czerniow- 
cami a Nowosielicą z drngiej strony. Jeszcze wię- 
ksze przeszkody śnieżne napiętrzyły się na szla- 
ku kolejowym Iekany-Jassy. W całej prawie Bu- 
kowinie, z wyjątkiem zachodniej części, przerwa 
ną została zupełnie komunikacja pocztowa, a wszel- 
kie usiłowania przywrócenie jej, zostały na razie 
bezskutecznemi. Kilkaset metrów długie, a kilka 
metrów wysokie zaspy śnieżne, piętrzyły się po 


drogach. Między Czerepkowcami a Hadzkfalwą Wy- |szawskiego, o którym donoszono, że nie powróci 
pełnił śnieg wąwozy kolejowe po brzegi nasypów. |jnż na swą posadę — przybył w tych dniach z 


W C erepkowcal. nie można się było dostać, od 
Jednej do drugiej chałupy. Dopiero w piątek dnia 
12. ze Świtem możebnem było urządzić wzdłuż 
linii kolejowej do Ickan i Now sielicy kurs po- 
cztowy, którym po nader ryzykownych i żmudnych 
wysileniach, przewieziono sańwi przynajmniej zwy- 
„JĄ listy, podczas gdy przesyłki wartościowe i 
pakunki, wyczekiwały otwarcia rnchu kole owego, 

które nastąpiło w nocy z piątku na sobote. 
Jak żmudną była jazda wśród zasp Śnieżnych, 
m okoliczność, że do przejazdn półtora- 
J przestrzeni r i 
JaN P eni, potrzebowały fury 12 godzin 

* 


R Ruch pociągów kolei państwowej na linii 
uczacz- Hnsiatyn został z dniem dzisiejszym po 
usnnięcin zasp śnieżnych przywrócony 
* Walne Zgromadzenia To ; 
warzystwa gal. kas 
oszczędności we Lwowie, e ow 4 
tek d. 18. marca 1886 o godzinie 1Otej przed 
południem w sali posiedzień dyrekcji kasy. 
, Upraszam szanownych członków Towarzystwa 
o jak najliczniejszy udział w tem zgromadzeniu. 
Włodzimierz Russochi a 
prezes Towarzystwa gal. kasy oszczędności. 


* Od zarządu Towar: 
| i zystwa groszowego o- 
trzymujemy następującą odezwę: aa się 
przypomnieć w imieniu ubogich, że termin wy- 
miany skarbonek z groszowemi ofiarami przypada 


w marcu. Przedawszystkiam udaj 

WAZY, udajemy sie z usiłn 
prośbą. do' tych Ezłonków Towarzystwa, żal na 
ostatnim kwartale skarbonek swych nie zwrócili, 


a są niestety i tacy, którzy z odesłaniem pnszek | 100,000 


rok zwlekają. Przeciągająca się w tym roku 
zwykłą miarę pora zimowa, powiększa 
e naszem. Setki ludzi cierpią głód 
znacznej przynajmniej 
rsebłą centową ofiarą! 
która woła o ratu- 


cały 
po nad 
nędzę w mieści 
i zimno, a tę nędzę W 
części złagodzićby można 
To też w imieniu tej nędzy, 
nek, odzywamy się śmiało do wszystkich człon- 
ków Towarzystwa naszego W nadziei, że żaden 
z nich w tym terminie marcowym nie będzie zwle- 
kać z odesłaniem swych ofiar groszowych. 


+ Rodzina Okołowiczów. Le petit Journal z d. 
4. b. m. pisze: W całej Francji nie ma zapewne 
rodziny, któraby dała tylu armii naszej przedsta- 
wicieli, co rodzina Okołowiczów, a której jeden 
z członków był nawet dyrektorem teatru de la 
Renaissance. Pai Okołowicz była matką 24 synów, 
z których ośmiu służyło podczas wojen: w Krymie, 
Meksyku, Chinach, a podczas oblężenia Paryża, 
sześciu hraci włączonych było do jednego bata- 
lionu. Kilku z nich zabito, innych raniono. Przed- 
ostatni Z bract Okołowiczów zabity został w Ton- 
kinie, wreszcie 24ty a ostatni syn Okołowiczowej 
zaciągnął się jako chotnik do 130 pułku linio- 


wego. 
« Samobójstwo.  Onegdaj 
własnem pomieszkanin przy ul. 
Wacław Sterber, konduktor poge 
liczący lat 52. Powodem śmierci, JA 


były rozterki domowe. pr = 

* Pokąsanie przez psa  wściekłego. „Kw jet 
rzeszow. donosi: W okolicy naszej „pojawiła się 
wścieklizna u psów, ofiarą jej padło już dwoje po- 
kąsanych dzieci w Staroniwie, jedno dziecko w 
Błażowej i jedno w Zwięczycy. Dzieci. znajdnią 
się w szpitalu. Słyszymy, że starostwo tutejsze 
zamietza odnieść się do ministerjum, czyby nie 
należało nieszczęśliwych ofiary wysłać do Paryża 
Pastatrowi na. kuracji, 


zastrzelił się w 
Tatarskiej 1. © 
żonaty, 
mówią, 


stracji Gas. Nar. p. X. 
zabawy. 
* Na wygnańców. P. Fr. Rościszewski, otrzy- 


` mawszy 94 nas list posła W. Wierzbińskiego do 


zbioru autografów, złożył natomiast ma ręce nasze 
5 zł, dła wygnańców z Prus. 

« Stan powietrza. Obserwatorjue szkoły po 
litechnieznej donosi: 

W sobotę prze 
śnieg, jego opad 
niebo się wypogo 
śmy mgłę silną, Z Te8 
Średnia temperatura 


dziło, W 
ztą i 
soboty była — 2,0, nie- 
dzieli — 3,9, najwyższa p. zr w" 
— 7, najniższa w południe śe: 
Prognoza na dobe następną 

w południe dnia 15. marca: 
o zmiennym kierunku od E do $ ; 
peraturze dnia okoł» (,”, niebo przewać 
glone, powietrze więcej jak miernie 
Opady nie ma co najwięcej nieznaczny 
Jutro we wtorek dnia 15. marca: 


i średniej tem- 
nie zam- 


z dzień cały prawie polatywał 
był wcale nieznaczny, wieczorem 

niedzielę z rana mieli- 
dzień cały był pogodny. 


.|Jntro zaś we wtorek na dochód u 


wilgotne. 


ów. Lu- 


=" e "w 


2. Listy zastawne za 100 złr. 
bez kuponu bieżącego : 
Tow. kred. galic. 5 pre. w. a. _ 101 50 102 50 


Okowita za 1000 litr. pret. loco Lwów złr. 
24:— do 24:25. 
Usposobienie dość spokojne. 


szorzenia się choroby jest raz pierwszy: „Dziadnuś filut*. 


oacznych do studni. Zarzą-. akt, przez M. S. 


nania, że przyczyną 
We wtorek 13. bm.: Na dochód Ludwika Wierz- 


. ie płynów kl 
ząciekanie pły anie kanału odpływowego a 


dził więc przebudowanie < tali na mieszkanie bicki ja B U era W 
zdrowi klerycy przeniesieni gu a mieszkanie bickiego: „Lu KRO CISLO gia", op E Telegramy targowe. z dnia 13. marca. „ . /„ $ n 94 25 95 50 
do innych domów bazyliańskich. f j oach Donizetti'ego i II. akt opery „Ca men. Wiedeń: Pszenica za 100 kilo —.— zł.| » +. WAB „ Okres. 101 50 102 50 
— Z Podwołoczysk pisza nam: W dniu 4. R" = Muzyka. Czwarty wieczorek | muzykalny do —.—- zł, żyto —.— do —.— zł. Okowita| n yo 84 n 92 — — — 
m. odbył się tutaj w lokalnościach kolejowych bal galicyjsk. Towarz. muzycznego, który miał sie|24,76 do 25.— zł. Banku krajowego 49,0, w. a.” 9425 96 26 
powiatowy na korzyść wygnańców Z Pras. Z po- odbyć w piątek d. 12. b. m., odbędzie się w Po Budapeszt: Pszenica za 100 kilo na wio- | Banku hyp. galic. 6 „ ` 1038 — 104 — 
wodu bardzo niesprzyjający pory zebrało się tylko | niedziałek d. 15. marca b. r. o godzinie 7. Wie=|snę 8.43 zł. do 8.44 zł; rzepak na sierpień- n no. EOC n 99 25 100 25 
okoł» 120 osób, wiele spodziewanych gości z dal- czór w sali towarzystwa (gmach Teatralny). Pro- | wrzesień 151.75 zł. do —.— zł. = » on _Bwyl.z10pr.prm1l0l 25 102 26 
szych miejscowości dla p em RA nie mo- | gram niezmieniony. Wrocław: Pszenica —.— m. do — — M; 3. Listy dłużne za 100 złr. 
gło. Bawiono po o rama. Czysty dochód | _ Wyqział kasyna miejskiego za-|Żyto --.— m. do —.— m; owies —.— m. do|(.Z.kr. wł.(d.6 pr.) 3pr. w likw. — — 54 — 
wyniesie około 250 zł. i . wiadamia pp, członków, że na wieczory historycz- |—,— m.; rzepak -—. m. do —.— m; spirytus | n»n » 5 SWE  — — J — 
-— 2 Wiednia pod dniem 12-go marca piszą: |no-muzykalne przez p. L. Marka w sali kasyna | —.— m. do —.— m. ' 4. Obligi 
Dziś przybył tn Francisz'k Liszt. Za dni kilka | urządzane, z których pierwszy odbędzie się we Berlin. Pszenica żółta na kwiecień-maj ATW E 100 złr. 
sławny kompozytor nda się do Paryża i Londynu, | środę. d. 17. b. m., pp. członkowie mają wstęp|156.25 m.; żyto --.— m.; spirytus 36.— m.; olej | lndemnizacyjne galic. 6 pre. m, k. 104 60 105 60 
gdzie odbędzie się pierwsze „wykonanie jego ora-|wolny; dla rodzin zaś swoich mogą nabyć krzesła |rzepakowy —. — m. Kom. banku kraj. 5 pr. w. a. I em. 99 — 100 — 
torjum, poczem na zaproszenie carewicza, wyje- |po 25 ct. Paryż: Mąka za 159 kilo 47.30 fr.; olej | Pożyczka kraj zr. 1873 6 pre. w. a. 102 75 104 — 
dzie do ać Tam ga ba Liszt do końca rzepakowy —. fr. Spirytus —.— fr. Pożyczka „ „ 1883 4'/,pr. „ 92 25 98 25 
czerwca, gdzie też zamierza wy ończyć oratorjum Nafta. Wiedeń —.— zł. do —. zł;—- Brema 5. Losy 
„Święty Stanisław. BB i loco 6.75, Hamburg loco 7.30, na marzec 6.70, naj $ i 
„Komitet wiedeński zajmujący się kwestą wy- D ° ł k e sierpień-grndzień 7.15; Antwerpia na marzec 17.'/,, | Miasta Krakowa > : 17 — 19 — 
a ORA, ROA PORY A wy- Ziai © onomiczny. Nowy-York 7.'/4; Filadelfa 7.'/,. „  Slanisławowa . - 24 50 26 50 
ać p. dr. Frischa, ucznia ar. Kocha, - Ar. znano Z 6. Monety. 
Frisch por iał się jnż z f ki ; d 3 > 
e ke zain, oz |. Kas Karala Ludwika, Walne serio  wadomości. Daime . U pe gi 
y D R - j akcjonarjuszów kolei Karola Ludwika zostało na Dukat cesarski . 5 z 5.83 5.9 
w RYE do udzielenia mu wszelkich ab-ļ|15, maja zwołane. Powodem zwłoki me być oko- Ostatnie wia omości. Napoleondor X. y s 9.94 200 
2 j i liczność, że centralne bióra obrachunkowa nie dy N Półiraperjał rosyjski c 10.30 10.40 
— Na pamiątkę oswobodzenia Budy od Tur-|mają jeszcze zebranych w całości” materjałów , Petersburgski korespondent do Daily i 208 | Rubel rosyjski srebrny : 1.54 1.64 
ków, d. 2. września 1686, odbędzie się we wrze-ļktórych do zestawienia bilansu potrzeba. (organ gladstonowski) donosi, Że niebawem odej-|  ; € papierowy 1.25 1.27 
Co do sporu, jaki sie toycz w dziennikach,|dzie transport broni z Odessy do An-|109 marek niemieckich 611— 61.80 


śniu b. r. w Buda-Peszcie, historyczna wystawa 
rzeczy, które z tym ważnym dziejowym wypad-|czy walne zgromadzenie uchwali wypłatę kuponu tivari. 
kiem w jakiejkolwiekbądź stoją styczności. Wszyst-|za rok ubiegły w kwocie 10 zł. 50 c., objawia ksiecia Czarnogóry, 
kie jakiekolwiek do tego faktu odnoszące się Fremienblait opinię (prawdopodobnie samego za-|patrzone nową i dobrą bronią rosyjską, Giers 
rzeczy, jako to: mapy, obrazy, un formy, zbroje, |rządu kolei) w tym kierunku, 2$ "o achwaleniu oświadczył, że życzenia tego spełnić nie może, nie 
monety, mannuskrypta, książki i t. d. należy do| wypłaty kuponu za 1885 mie może być mowy, wywołując niezadowolnienia Austro-Węgier. Obie- 


dnia 15. kwietnia b. r. przesyłać do narodowego |gdyż kupon ten został już w d. 1. lipca 1886|cał jednak, że na wypadek wojny Czarnogóra na- 
To, czem się leżycie bronią będzie zaopatrzona. Książę Miko- 


Zrazu rząd rosyjski odrzucił żądania Srebro 
aby wojska jego zostały za0- | Kupony w srebrze . 


KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 
„Wiedeń dnia 18. marca 1886. 
godzina 1. minut 45. popołudniu 


mazenm w Peszcie, na ręce sekretarza tegoż |i 1. stycznia rb. wypłacony. i : 
muzeum, br. Beli Mailatha. walne zgromadzenie będzie miało aijai oi a EP e U y Sto E E A anona Alyity m a E y 

e . ta (tylko obmyślenie pokrycia dla owej WYP aty. a | możliwem, gayz po "a J . ęg. akcje kr. 308.76 

pd A ZA Ka, G ję N ky Er kot pokrycie to będzie mogło nastąpić Z dochodów zajrodzaju broń do Czarnogóry dostać się nie może. Anglo-Austr. 117.80 Unionsbank 13.— 

'z0 polepszył się. Zupe y BLE. rok ubiegły, gdy zaś doeliody te prawdopodobnie | Zarzut ten uznał Giers uzasadnionym, i dlatego | Kolej Kar. Lud. 211,60 Nordbahn 238.25 

? jągnietym | żądaniu księcia stanie się obecnie zadosyć. Car | Kolej Połud. 126.50 Kolej Alföld _ 194.— 


już tylko kwestją czasu. ; kóre bedzie musiał być poci 
nie wystarczą, będzi a c ) ] 
y ze swej j| Kolej p. Elżb. 256.75 Kolej Iw-czern. 234.50 


Apuchtin, kurator okręgu naukowego war- j dochód z funduszu rezerwowego, którz dziś trzy obiecał nadto księciu milion rnbli 
i pół miljona wynosi i 125.000 zł. rocznie przy- |kasy prywatnej. Zaliczka 400 tysiecy rubli zo- | Węg. Nordostb. 180.75 Wied. Commun, 125.76 
nosi. W razie, gdyby i ten dochód na pokrycie | stała mu natychmiast na poczet tej subwencji wy- węg. Tabakast 16.25 Elbetal 167.75 
|Petersburga do Warszawy. _ | zeszłorocznego kuponu nie wystarczył, wypadnie | płaconą. Węg. cis. losy r. 125.10 Lśnderbank 116.25 
Król saski wraz z malżonką przybędzie | zaczerpnąć z samegoż kapitału funduszu rezer- ZA. ren. węg 4", 104.72 Bankvyerein 111.70 
wkrótce na dłnższy pobyt do Meran. wowego, do czego byłoby uprawnienie z tego po- Z Paryża donoszą, iż rząd dla naprawy fi- Ros. rubel pap. 1.26.25 Losy węg. 121.50 
ntów fundusz rezerwowy ma |nansów państwa, proponu.e pożyczke jednego Galie. indemn. 105.— Kredytowe —— 


0 katastrofie kolejuwej między Mentoną | wodu, że w myśl stat 
a Monaco, dochodzą telegraficznie bliższe szcze-| wynosić dwa miljony i jnż przed kilku laty po-|miliarda w rencie 3"/,, która ma być użytą 


góły. Zderzenie nastąpiło prawdopodobnie wskntek | wstrzymano odkładanie dochodów bieżących NA|ną umorzenie sześcioletnich obligacyj państwa w 
błędnego nastawienia zwrotnicy, Maszynista pocią- | rzeczony fundusz , który tylko przez przyrost | wysokości 618 milionów franków i 382 milionów 
długu ruchomego. Dalej proponuje rząd podnie 


Usposobienie : spokojne. 
Wiedeń dnia 15. marca 1886 
godzina 10 minut 35 przed południem 


gu mentońskiego spostrzegł pierwszy niebezpie- własnych odsetek podniósł się o l'h miljona po- ; 
czeństwo, lecz jnż było zapóźno. Obydwa pociągi |nad statutową wysokość, W sprawie użycia fun-|sjenie podatku od spirytusu o 75 milionów fran- Akcje kredyt. 308.90 Anglo-anstr. — — 
wpadły na siebie z przerażającą siłą i obie loko-|duszu rezerwowego w wyłuszczonym tn celu, U-|kóy — nadto oszczędności w ministerstwach. Kolej Kar Lud. 211.60 Kolej połudn.  —.— 
motywy wspieły się do góry. Cztery wagony z po |dała się już Rada zawiadowcza kolei do minister- Wkładki do kat oszczędności w skarbie państwa, Unionbank 783.26 Napoleondor 9.99 
derwały się i wpadły przez|stwa handlu o przyzwolenie, i nie wątpi, że je | ograniczonemi zostaną do 600 milionów. Rossyj. bank. 1.26", Usposobienie: silne 


ciągu mentońskiego 0 
barjreę do morza, w czterdziestometrową głębine. | otrzyma, 


Dziesięć dalszych wagonów zostało zupełnie zdru- Bazar dla wyrobów krajowych w Krakowie. 


Berlim duia 13. marca 1886. 
godzina 5 minut 35 po południn 


zgotanych. f Komisja przemysłowa, jak donosi Czas, odbyła d. OBBYI : 

Taan gd sdram łaj gto |" pete pał peenise pr | Molay (anty Narodowe pęgec gao Qulgnie" som 
nych sygn z 9 i ; i h . 

wnych sy eak kiio pter okas denta Szlachtowskiego. Uchwaliła ona statut dla cieoTamy gy W al) wę „ |Poż. wschod. 64.— Austr. bank. 162.30 


bazaru, którego celem jest przyjmować na sprze- 
daż wyroby krajowego przemysłu i takowe sprze- 
dawać. Dyrekcja kasy oszczędności oświadczyła 
się bardzo przychylnie dla tejże nowej a tak wa- 
żnej i potrzebnej instytucji i na podstawie sta- 
tutów swego zakładu zastawniczego udzielać bę- 
dzie na towary d» Bazaru cddane, pożyczki, a 
względnie zaliczki, w wysokości połowy rzeczy- 
f ą wistej wartości, jaką ustalą rzeczoznawcy, dele- 
carski sąd związkowy odrzucił rekurs polskiego gowani przez kasę oszczędności. Będzie to więc 
inna SPEAN, założony przeciw wyro: | nowym dowodem, jak pożytecznie dla miasta i kra- 
PT nę NO A O bad, według którego Muzeum, | ju rozwija kasa oszczędzości swoją działalność. 
kantonowi/ Waad I strowskiego, ma wypłacić |Ng teraz wyroby tylko mniejsze przyjmowzne bę- 
fr gminie miasta Lozana legat|da, wogóle wyroby lniane i bawełniane z Jasła 

Saa] > | Błażowej, Korczyna, Czorsztyna, Kv880Wa ; wyro- 
sarz Aea i a nie padt A reż e cj 6-4 s Kl.baniwki, Łańcuta, Zawa- 
rą zbrodniczego zamachu. Juliusz Verne mieszka |jedwabne, jak sę die © Toustego, dalej wyroby 
atale w Amiens. Kilka dni temu wracając koło |karskie i kabr b, K wad RAE tot 
H RRT Somu, w at gdy już | wyroby AEEA Aa EH sę 
j . 8postrze A : i : ra ; wy- 

p gł jakiegoś mło- fÍ roby z gliny czyli ceramika z Moyi s aad 


pasażerowie uratować się, 1 
wagonów. Jeden z nich został zderzającemi się 
wozami rozmiażdżony. Na razie skonstatowano 
sześciu zabitych i szesnastu skaleczonych. O wa- 
l gonach, wpadłych do morza nie nie wiadomo: mý- 
wią tylko, że trzy były bardzo słabo obsadzone, 
w jednym atoli podróżowało całe towarzystwo z 
Marsylji, po którem nie zostało ani śladu. 


— Sprawa zapisu hr. Ostrowskiego. Szwaj- 


POCIĄGI KOLEJOWE. 
Zæ Lwowa odchodzą: 
podług zegara iwowskiego: 


Wiedeń d. 14. marca. (Pryw.) Wybór posła 
S.Blocha z Kołomyi został w komisji wery- 
fikacyjnej jednogłośnie unieważniony. 


Wiedeń d. 15. marca. Minister handlu 
br. Pino podał się do dymisji z tego|Do Krakowa . 
powodu także, iż i w łonie gabinetu wyłoniła | Do Podwołoczysk 
się różnica zapatrywań na rozporządzenie mini-| . (z Podzamcza) 
sterstwa handlu z d. 26. lutego b. r., dotyczace| o Czerniowiec . 
zakresu działania pocztowych kas oszczędności. 
Zapowiedziane ma dżisiaj posiedzenie komisji 
budżetowej zostało odwołane. 

Belgrad d, 15. marca. Ratyfikacja traktat 
pokojowego z podpisem kelen danta AREE k 
z Niszu. Sekretarz Cankowicz odjechał z nią pack 
dziś rano do Bukaresztu. » (pa Podafopzę) 

„Konstantynopol d. 15. marca. Said basza, a Ń 
Nelidów i br. Calice porozumieli się co do for- 
my protokołu o ugodzie turecko-bułgarskiej. Gdy 


deg" człowieka, który o piętnaście kroków dalej 
eka, t j f stego; wyroby z drz i iedzi i 
tał w głębi ulicy. Młodzieniec t : ke : - ewa z Zakopanego, Przemy” |3i€ dowiedziano 
Fet Ą tosd mierzył eneas W tojad gi = ołomyi, oraz wyroby powroźnicze iy i czności do poprzednich siwa. Pie R: di A 
chwili padły dwa strzały: jedna kola utkwiła w | Koszta = urządzony będzie w Sukiennicach. — | nacji jenerałnego gubernatora Wschodniej Ru- Do Więduja(s: prg.) xd" 
szta urządzenia i administracji wynosić będą | melii bez ustanowienia terminu ponowienia ngijo Egg w asl ato 


drzwiach domn, draga zaś zraniła Verne'a w le-|4500 zł. roczni 

, 5 F . nie, pokryt inacji 
wą nogę. Rzucono się natychmiast kn złoczyńcy, Bazaru, tudzież ERA" > 3 coolio HE Boda 
który bez wszelkiego oporn Si się pochwycić. |danym razie tem więcej miasta af asie z” 0 
Jakież było zdnmienie wszystkich, gdy w owym |dejmuje sprawę obchodzącą cał ie. a - 1 
młodzieńcu poznano rodzonego bratanka Juliusza, 3 oral 


1 , reprezentanci mocarstw w Sofii staraj 
się odwieść księcia od tego zamiaru. E 
Londyn d. 15. marca. Gladst łuszczył 

A , . £ Zo Lwowa . 
s Zebranie | na sobotniem i i maa c 2 
w pnake . ; A+ m posiedzeniu rad 8 Z Wiednia . . 
Gastona Verne'a, dotkniętego chorobą umysłową, | zaznaj ie centralnym wyrobów krajowych, oprócz |planu rozwiązania kwestii paing WAM Z Warszawy . 
a mianowicie tak zw. manią prześladowczą. Ga. |ma H e tar za nić publiczności, | biegających wieści, plan tet obdjmajł wew A KRA 

błąkanyci i f yczny skutek, że tu znaj-|ni i ; ; dł 07 
aton umieszczony był w domu obląkanych w Blois|dują się szkoły fachowe przemysłowe i e A WE i wadi 4 > SOB a kan mes 
7 obwódkach czarnyc SĄ godziny nocne, t. j. 


jepostrzeżenie a przybyw- r 
p yw-|którzy będą mogli, oparci na praktyce, wskazać Kair d. 16. marca. Drummond Wolf miał 6 i 
. 1D. . mon 0 m od sóstaj wieczór do szóstej rano. 


| ztamtąd zdołał ujść m tezie 
A É z : 
szy dnia tego do Amiens, dokona! za u w przy ak jakiemi przemysł krajowy postępować wi- |otrzymać od R. 
ien, oraz wprowadzać ulepszenia, jakie torować H porozumienie «2 MODA SOWANC spa m 4 
m baszą i zapro- "a 


stępie obłąkania. Na wszystkie zadawane pytania 
odpowiadać nie chcial, zatem po skonstatowaniu|mugą najszersze drogi zbytu Wyrobom krajowym 
rajo wann. ; = 
Daten, aus T e | ga = AE mu redukcję armii okupacyjnej o 6 puł- 
w, wycofanie wojsk angielskich do Assuan, 


przez lekarza choroby umysłowej, odwieziuno go 
obsadzenie Wadyhalfy i Fao przez wojska egip- 


napowrót do szpitala. Rana Jnliusza Verne'a nief nasz mając taki bazar centraln 
3 j y w Krakowie, bę- 
Jest woale niebezpieczną, wszakże jest dość głe- |dzie miał zaiste najlepszą sposobność |dowidkć, skie. Muktar miał zażądać ażmy od dnia L paź 

. at zażądać czasn do namysłu. wazny mia października 1885. 
Sądzą, że Muktar zażąda znacznego wzmocnienia Preyjazd do Lwowa. 


boką i dotychczas kula nie mogła być z niej wy-|czy myśli na prawdę popierać przemysł krajowy 
armii egipskiej, w przeciwnym bowiem razie nie Pociąg osobowy: o godz 1. minut 5 w nocy z Husia- 


jeta. praktycznie. Myśl pierwsza założeni 
Instytut leczniczy Pasteura przeciw wście-|szła od marszałka krajowego dr. Z pożaru ły. 
kliznie, powstanie i A w Paryżu, na co już| nad wprowadzeni ij é i yblikiewicza, a mogłaby się ut ć Wadyhal 
iznie, powstan av Paryżu, ng em jej w życie. pracował gorli- się utrzymać w Wadyhalfe. tyna, Stanisławowa, Ch Stryja. — 

Akademia AA „ję swoje VA Erei wie r. m. dr. Faastyn Jaknbowski, sm n Kair d. 15. marca. Pomiędzy zajętymi fura- min. 6 przedpołudniem © Zwardonia, Ghyrowa Sicyja 

ten będzie międzynarodowy En A Bank krajowy królestwa G „ |żowaniem, przyjaźnymi Arabami a przeważną li- Ear E 06 alk ję NE ain OR yo 

„odn dzienniki wzywają na ten cel do subskrybcji. |7 Wielkiem i T i Kra k wacjł 1 Lodomerji czbą nieprzyjaciela przyszło do SEGA d li- pa" lene dd g 

wo ę rakowskiem wydał po| nie Haszi k 4 w doll ś ' 
po|nie Haszin, Wsparci przez spieszonęg kawalerję Odjazd ze Lwowa :- 


Cc. k jeneralna Dyrekcja austr. kolei państwowych. 


Wyciąg z rozkładu jazdy 


i 0. bm., że , 
Z Warszawy donoszą pod dniem 10. bm., dzień 1. kwietnia 1886, 5 pret. óbligacji k f RBA 
8 sko-terespolskim, przybyło 18 a 54 omn- Arabowie puścili się ostatecznie w ń Pociąg osobowy: o godz. 7. min. 10 do Stryja. — 
poiagiem wi łską, pokąsamych przez wła E i zel E E rabowłu E łrieił BO w] Oravin, 1i min BB do Bryja, Chyrona; Biasiłew 
U F 0. . ipag am diaa z i OH . . y - = . MIR. Q 
wło się oni do Paryża do Pasteura. Ściągnieto z obiegu 48.000 zł. t ył. aoc. SZA rż Sn p Stryja, = AA” Zwardonia. eczór do 
a 3 A ərzə- 4 ysyjasd do - Stanisławowa. 


kłego. Udają 
ER a ko-terespolska i warszawsko-byd- 


bezpłatny przejazd w osobnym 
Włościanom towarzyszy urzędnik p. S. 


biegle mówiący po francuzku. 
wie włościanie, | mające, już od dnia 15. b. m, 


utrzymanie 288 potrącenia. 


kolei h ôy 
NZ ALE Ostatnie notowania proluktów z dnia 15.. 


Półroczny kupon od. „potrywszych "obligacji lnia 
wynosi 21.892 zł, 50 ct. 

Bank krajowy: wypłaca knpony od 5 pret. 
obligacji 'komnnalnych,:. dnia. „l, kwietnia, zapaść 
bex wszelkiego: 


ia się z innym okrętem, zatonął w pobliżu Fran- 
cisłandu parowiec. Wszysey podróżni uratowani 
znajdują się na pokładzie „Fuldy*, paroweu pół- 
noeno-niemieekiego Lloyda. 

Wiesbaden d. 15. marca. Tej nocy o godz, 12. 
m. 28 dało się czuć gwałtowne a krótkotrwała 
trzęsienie ziemi. 


Pocięę osobowy: o godz. 8. min. 5 przed południem z 

tsjatyns — O godz. 9. min. 2 przedpołud. ze Zwar- 
donia, Stryja. — O godz. 5. min. 37 po połud. z Hu- 
siatyna. O godz. 5. min. 51 po południu ze Zwar- 
donia, Lwowa, Stryja. 


Koleje Wwarszaw8 
goska udzieliły im 


jący Paryż i 
A Ą zdu ponoszą W poło 
dokłada kasa guberniaina, 


jął na siebie Pasteur Rubryka „Nadesłane* nio pochodzi od Redakcji 


która też żadnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje. 


„iso 
olskiej na wiedeński przewiezion Mkia be E 
A wozach strażackich. Lwów, Kozacka do ae an 5-76 do 630 OE KM p ME 
„mme d | ten 6'— do 7:26, owies 6'50 — T50, groch G'— ; 
sie, RE (Nadesłane.) 


W tentrze hr. Skarbka, 
W poniedziałek dnia 15. marca 1886. 


Na dochód Wladysi. Wojdałowieza 
Po raz pierwszy : 


| oc GC 


Woda gorżka, wyśmionity 
środek rozwalniający wody 


FRANCISZKA JÓZO[A „See, ereacy wożą 


wiolki modal za postęp, ERO kuzenają. Do nabyoia 


A dniowe przedsta- | groch 6-— do 950, wyka 6:60 do 7:—, rzepak ! i ki pO Ed a Par 
LA OT EW. Ani wieczorne = do 9-85, lnianka 8 do 9:50, konica p Dziadzio filut je JE. "IB 2 ERU 
komedja w trzech aktach przez M. 8. A. O O2MT" || Um "U — 


wienie „Girofić - Girofla“, jak RUA oś 16 skuydlato WowoWDirWii: 
omedji „Odajcie mi żonę“, 
ma ABA 7 £ To skrzydlate słow ina 
ą ć widzów. Dziś b W alka o byt. ma dzisiej różne a 
tak samo co do aptokarsa „R Brandta Pigułek szwaj- 
oarskich*. Z początku bywały one atakowane i podejrzy- 
wane, później najmocniej zalecane przez miłości 
medycsno Europy, obeonie zyskały one sobie rozpowsze- 


ska , pszenica 1.06 do 8:60, żyt w; — aga 

626 ESTE do 6-26, owies 6-— do Początek o godz. Tmej wiodeór. 
6-15, groch 6-—do11'60, wyka — doing, rzepak 
i do—*'—, koniez. czer, 


Publiczność, umiej leżycie cenić za-|g-_ do 9'85, lnianka —*--. A : 
sługi artystów, będzie kae sitóć at sposobność | 40-— do 5250, koniezyna biała 40'— do 58:—, koni- 7% Izby handlowej i przemysłowej. jedynie. Ep iiny ore I$osniczy, oo. przypisać 
wyrażenia swego uznania p. Wierzbickiemu, który, |ęzyna szwedzka ——*. RZ ABEN LWÓW d. 15. marca 1886 skoteddności 3 zołskaię dn Gad wd i nieszkodliwej 
jak to już dawniej vaznaczyliśmy, jest filarem i Jarosław, pszenica do 7*80, owies 6 IE A A l nia. Pudełko wystarozajęce na kilka tygodni A 
ozdobą naszej opery. P. Wierzbicki, dzięki nie- |6-— do 6:26; jęczmien TE | „ed ME EJ n 1. Akcje sa satułę. ra a ca szwa|earskie, opatrzone ci 

50, wys a aaps bez kuponu bieżącego płacą žądają | Brandta, są do nabycia w aptakach, 7 Í Podpisem R. 


4 o a Eas sdl oczekiwań pablicznoś iec, że 1015, Inianka —— "> Koniczy- bez dywidend 
sa ii € zawi zności, sądzimy więc, 9-:— do 10'190, 53 — koniczyna biał ez dywidendy Nie należy się dać obałamncać ; : 
Dobromil a kutek doniesie" |; publiczność tym razem nie zawiedzie jego 0028-|pą czerwona 40 — do T hyh zy k a P= nemi i tańszemi środkami, © iuaczej opakowa- 
Ro GREW „ae w nowi- wa i zapełni jntro teatr szczelnie, bo jeśli |45:— do 59—, koniczyna ir worka amaa a a 200 aÈ w. k 288 50 286 50 downiotna. apłokum Austrji znajdują się rozmnit 
w bazyliańskim w DA sia zjechał tu pro- | kto, to on właśnie na to sobie zupełnie zasłnżył. wszystko za arki Lwów zł bo Sp gtlio 200 T w. Py 985 290 50 należy na GR, deska Biulek io ge 
< nadyk AT Tay ; jel za ilo ; "<< EAN > — | etykiecie bi e pudełko opatrzone jest ne 
dr. Biesiadecki, Po zbadaniu 10 choryć rtoar teatralny. Dziś dnia 15 Ge biorcy. „ kred, galic.  200zł.w,a, 217 — 282 -.. i c tevion krzyżem w ozerwonęm i ŁA —— 


dzien w i obejrzenin ws : i j, urzą“ 
a J zystkich ubikacyj 
Wychodków i studni, Sayisi do przeko- 


R, M 


| marca: Na 


dochód Władysława Wojdałowicza pol 10— be 


OM8O B A 


z uezciwej rodziny obywatel. dobrze wy- 
chowana, wolnego stanu, średniego wieku, 
uzdolniona praktycznie w gospodarstwie 
ogólnem, zarządzie i porządku domowym, 
nadzorze w ogrodzie czy nawet w poln 
gdy tego potrzeba; znająca się na kuchni, 
pieczywie, urządzaniu konfitur, wędlin za-. 
pasów spiżarnianych itp. umiejąca się za- 
stosować do wszystkiego, przytem szyje 
ręcznie i na maszynie, poszukuje umie- 
szczenia. Łaskawe zgłoszenia na listy 
franco pod lit. A. Z. B. lub osobiste post 
rest. Husiatyn. 2070 3 3 


a o 
Molince 
folwark pół mili od Tłumacza i sta- 
cji kolei, Zawiera 400 morgów roi, 
200 m. lasu, 28 m. łąk z wolnej 
ręki do sprzedania. Bliższych wiado ` 
mości udzieli pan sekretarz Rady 
powiat. w Tłumaczu 2074 1—5 


Do uwzględnienia! 


WIEM skład rolniczy :h ma- "SSE 
szym pochodzących z renomo vanej fa- ir, 
bryki Wayn. E całosci lab aael ANKER- LINI? OM 
do sprzedania. Wszystkie maszyny są naj-. Koncesjonowana austrjacko - węgierska 
nowszej unajleppzej konstrukcji, Ceny il_ ,. Tuta narodowa, 

warunki nader korzystne. Chea y takowe Najpewniejsza, najlepsza i najtańsza ruta 
nabyć zechcą się zgłosić pod „F.'/340 do Z Tryestu i Rieki 


Rządca ekonomiczny 


z ezternastoletnią praktyką gosp. agronom, Wyszła druga serja 
Iilustraeji do Powieści Sienkiewicza 


C. k. uprzyw. galie. akcyjny 


Bank hipoteczny 
sprzedaje 


po kur i: dziennym 


57, Listy hipoteczne, 


jakoteż 
5, Premiowane 
Listy Hipoteczne 


z dobremi budynkami i 
odpowisanią ilością łąk i lasu w ce- 
nie od 20.000 zł. do 50.000 zł. Ma- 
jątki górskie mają pierwszeństwo 
(„Wypłata całkowitej ceny kupna go- 
tówką. Oferty z dokładnemi wykaza- 


do Administracji „Gazety Narodo- 
wej“ pod lit. M. N. 1886 


Zlecenia z prowincji wykonuje 
się odwrotną pocztą bez prowizji. 
1833 21—48 


2045 3-3 


(Wprost z południowej Ameryki 


od producentów sprowadzoną 


wyborną KAWĘ 


poleca pod godłem 


Trzecia Serja wyjdzie w maren. 
Całość 12 illustracji. 
Cena całości 8 zł. duży format. | Cena całości 4 zł, mały format. 


Rudolf Mosse we Wiedniu. 144 1—8 | do"Wdwcze Jari. K Z dniem 1. kwietnia cena będzie podwyższo na 
= z = —|  Parowiec „AUSTRALJĄ? (2240 ton) „S YRI USZ 30 zł. 15 zl. w. a. 
PARIS Odjazd z y PA si kwietnia Skład ków, ZzóooWwik Nabywać można u 2048 2—3 
« 1eKi De SAM AWT OO MN W LE 


E. TRZEMESKIEGO we Lwowie. 


n » 
Karty do bezpośredniej jazdy pasa-|j 
żerskiej, bezpośrednie zafrachtowanie i ko- 
nosementy z Wiednia, Budapesztu i in- 
nych głównych stacji Austro - Węgier do 


Artura Kościckiego 
horgżczyzna 1. 22 na dole. 


Kosztuje we Lwowie 


wszystkich głównych miast północnej l kilo złr. . . 1.50 i 1.60 
Ameryki, na prowincji 

Ładunki do pośrednich portów Śród-|| 4/4 kilo złr. . . 7.70 i 8.20 franko. 
ziemnego morza przyjmują się. Bliższe Co miesiąca świeży transport. 


udzieli 1339 5 -- 104 1882 8—? 


Jenerslni ajenci: 


dla ruchu frachtów | dla ruchu osób A ala A= pó. 
Francesco Parisi, Arnold Reif 4 AT: ą większego majątku 
1. Wollzeile 12, I. Pestalozzigasse 1. i przyjmie do 


świadczony «ospodarz pod bardzo przy- 
stępnewi warunkami choniażby bez- 
_|płatnie, alhowiem zależy mu głównie 

żeby resztki inwentarza pozostałego 


we Wiedniu, 


WIELKIE MAGAZYNY Henderson Brothers, we Wiedniu, 


© I, Kolowratring 4. 
r | n te m DS 4 dzierzawy me pozbywać i mieć od 


Cierpienia żolądka |: owrary we 
i owiednie zaięcie, 
NOWOŚCI W PARYŻU. 


E = ak : - ad 
wszelkiego rodzaju Bliższej :nformacji udzieli Adm, 
jakoteż cierpienia wątroby, kolki, hemo- TS ją na lsty pod E. L. C. 

Materje jedwabne, wełniane, sukienne, roidy, EM ri 0 YE Era 
hawełniane, kapelusze, suknie, gotowe u-|Usunięte zos w _ najkrolszy | ~ i 
biory dla dam, chłopczyków i dziewczy- RAMĘ Ura tł ye pómdcą tunin mlodo we 
nek, spodnice, ranne szlafroczki, wypraw 0 iksiru żołądkowego apteka-|, pervene 15a. 
dla nien ay, ślubie i dla dziecij” R rza Schneida. Cena pół flasz, 1 zł., całej wasi =" s, Ia 0 jako 
sety koronki, płótna, firanki, materje najl zł. 80 et. Jedynie. do nabycia w apt. MET a 6 


meble, dywany, meble, łóżka zupelnie u-|Św. Jerzego Maxa Schneid we SORBETOW TURECKICH 
rządzone, koszule, czepki, bielizna, chu-| Wieduiu, V. Bez. Wimnmergasse 33| szsyła w puszkach cukieruia O. 
stki do nosa, szlafmyce, ubiory męzkie,jstosować należy zamówienia. Liczne pi-|Filaczyńsziego w Czerniew' 
obuwie, parasole, rękawiczki, szale, kra-|SMa dziękczynne od lekarzy i uzdrowio-|eaeha po ct. 80 za 1 klg. 1 zł. 50 ot. za 
waty, kwiaty, pióra passamanterje i hafty, nych. Skład we Lwowie w apt. P. yóś kitzr conie, za '/, Ellgr. 45et. Opa 
wstążki, drobiazgowe t galanteryjne towa-|Mikolascha. 1268 2—15 |zcwanie bezpłatne 1845 72—? 
ry, srebra, wyroby skórzane i safianowe, =". BL BE + kaka. 
perfumerje wszelkiego gatunku etc. 


d 
g d a é W SALI KASYNA MIEJSKIEGO we ŚRODĘ ad. 17. MARCA b. r. 
PIERWSZY WIECZÓR HISTORYCZNO-MUZYKALNY 
szkoły muzycznej L. Marka. 


ną, o 60pret ta z 
Z najprzedniej *anszą zaś tr r 
Sztuką eJszej ba weta ol zg od pró 
20 met. 78 cent „Drathgaryd J Przędzy, tak a 
zer > A 


WSPANIAŁEGO ALBUMU ILLU- 


Mola, zówych PAA GÓR s 1.a) G. Frescobaldi (1591) colanti w $jówapit: Chopin: Scherzo F'is-moll. ć szewki p R " DA grybsz bieli, 

porę letnia, kóry waśnie 0 | OR kuli GS) Gigue, C.. -Eg Wagar Liegt Spionerte E Lili aka 
wyszedł z druku | 2) G. Benda (zap Minueto | 4) WE Żeleński: Mazurek E o 0» zeę i SŁ 820 
Wyseła się bezpłatnie i franko = ne M | RRR eta PATAN g A) Fienselt: indes aa ai Si aiki i próbki getad e» FR 

na każde żądanie przesłane do b) J. Ph. Rameau (1683) Les molsso- oiseau jótais. anco, Ta: 
PP. JULES JALUZOT & C'e | o) 7° Pk gamean Monusts e) Lu Marek: Seheraa op. 10. | 187 7-8 

a za famke morelia E) F Aa fm QY aa | (łowienie |YTIT mi , 
wagi H T A 4. W. A. Mozart: Rondo A-moll. g) Weber-Tausig: Invitation a la danse XXIII. międzynarodowy targ na maszyny 


? i Za -|5. L. von Beethoven: Sonate op. 58. - , 
ita | ZE PE NL ri Początek o godzinie 6. wieczór. Wrocławskie towarzystwo gospodarskie urządza po przeszło dwu 


i -i a swiecie. | Biletów dostać można w księgarni Pp. Gubrynowież i Szmidt, Seyfart i Czajkowski.jdziestoletnich korzystnych wynikach takze w r. : 
Wyseika do wszystkich krajów w świecie. | Biletów doste et, A e0 e. © 104 ozłonkón Kozanaeliat oimai Id. IAD: SEP ca. y y 1886 a to: dnia $, 
zysty dochód przeznaczony na cel dobroczynny. 
p 7 z w Wrocławiu, wystawę i targ rolniczych, leśniczych 


i gospodarskich maszyn i sprzętów. 
Programów i każde Żądane wyjaśnienia udziela radca ekonomiczny 
Korn w Wrocławiu, Mathiasplatz 6; do którego wnosić należy najpóźniej 
do końca marca zgłoszenia 1899 2 8 
Późniejsze zgłoszenia nie będą uwzględnione. 
WROCŁAW w styczniu 1886 
Prezes wrocławskiego towarzystwa go:pedarskiego. ' 


MOLLA proszki seidlickie. 
Tylko prawdziwe, 


jeżeli na każdej etykiecie pudełka wydrukowany jest 
orzeł i A. Molla firma pomnożona. 
Niezawodna skuteczność lecznicza tych prosz- 
ków przeciw najuporczywszym cierpieniom żołąd- 
ka, spodnich części ciała, przeciw kurczom 
żołądka, zafiegmieniu, zgadze, przeciw zatwar- 
dzeniu, przeciw cierpieniom wątroby, konge- 
stjom krwi, hemoroidom i najrozmaitszym cho- 
robom kobiecym, spowodowała od przeszło kilku- 
dziesiąt lat coraz większe rozpowszechnienie. 


Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane. 
Cena zapieczętowanego oryginalnego pudełka 1 złr. w. a. 


FABRYKA 


przednich 


holenderst.ich | b j] 
LIZIERÓW S ! 
Skład fabryczuy : | 
we WIEDNIU, |. Ko lmarkt 4. 


Dla dogodności P. T. publiczności można tych 
prawdziwych likierów nabyć także w znanych 
haudlach znaczniejszych 1107 7-12 


nama W a | 


ME | AA CZ PRE 


francuska i sól 


| 
l 


Jako weieranie do skutecznego leczenia gośćca, reumatyzmu, wszelkiego rodzaju rwania ezłonków i pa- 
raliżu, bolu głowy, uszów i zębów; w formie okładów ua wszelkie skaleczenia, w wypadkach zapalenia i na 
wrzody. Wewnątrz zmięszana z wodą, przeciw nagłej słabości, wymiotom, kolkom i rozwolnieniu. 

Flaszka z dokładnym opisem 80 ct. 3 


Tylko prawdziwa, jeżeli każda flaszka zaopatrzona jest w podpis i znak ochronny Moll 


B. & E. Körting 


we Wiedniu, H, Dresdenerstrasse, 


Fabryka urządzeń do centralnego opalania i wentylacji, 


Fabryka motorów gazowych. 
Filje : w Hanowerz', Berlinie Paryża, Londynie, Manszestrze, Medyolanie, Bar. 
«elonie, Petersburgu, Sztokholmie, — polecają : 


= ke, api do centralnego opalania mieszkań, biur i fabryk 
według każdego systemu, z pośrednicm opalaniem, »« pomocą pary cie- 


— MALLARINI” VA METEB ZZA LT R | 


saum W 2 Oo AE REA PJ RA W UA PTA WIN DJ M 


3 | Ś 1 w EERGEN (w Norwegii). Ze wszyst- 
Olej tranowy M. Krohn & Omp. fen mammaa maiaa się ga 
tanków. jedynie odpowiedni do leczniczego użytku. — Flaszka z opisem użycia kosztuje 1 złr. w. a. 
w” wara i WY? 3. Ai s = 


Główny skład. wysiłek u A. MOLL c. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben. 
m Uprasza się P. T. Publiczność , wyraźnie żądać preparatów MOLLA i te tylko przyjmować, 
które opatrzone są marką ochronną : podpisem. 


Składy we Lwowie: J. Beiser apt., Zygm. Rucker apt., F. W. Królikowski, St. Markiewicz, Hübner & 
Hanke; w Białej: Erich Keler apt., w Brodach; M. Kulaki A. Reder apt., w Brzeżanach: J.W. Łobos apt., 
w Czerniowcach: J. Schnirch, C. Alth apt, w Górahumora: A. Botezat apt, w Husiaty- 
nie: W. Czerski apt, w Jarosławiu: J. Rohm i L. Wisłocki apt., w Kamionce Strumiłowej: C. Pie- 
pes apt., w Kołomyi: Jan Sidorowicz apt, w Krakowie: W. Redyk apt, K. Wiśniewski apt, w Mielni- 
cy: Mich, Krokowski apt, w Nowym Sączu: W. Filipek, R. Jakubowski apt, w Nowym Targu: K. 
Laur, w Podwołoczyskaeh: G. Morawetz, w Przemyślu: F. Nahlik, A. Mańkowski apt., w Przemy- 
ślanach: E. Baranowski apt, w Rzeszowie: J. Schaitter 8% Cmp. w Samborze: J. Aleksiewicz apt., 
C. Maresch apt, w Serecie: J. Dempniak, W. Linde apt, w Sokalu; E Wysoczański apt, w Solka: 
Jędrzej Gaina, w Stanisławowie: Alb. Amirowiez apt, J- Macura, w Storożyńcu: Ph. Fiillenbaum 
apt, w Tarnopolu: E. Frantz, F. Jamrogiewicz apt, w Tarnowie: W. Mildner % -Cmp., Wierzyski & 
Pion, w Wadowicach: A. Herfurth apt., w Wojniczu: C. Nodzyński apt, w Zbaraźu: J. Sitssermann. 
w Złoczowie, F. Pettesch apt. _ z 1843 6—13 


CHRISTOF 


płą i wrzącą wodą oprócz tego urządzenia do osuszauia każdego rodzaja towarów. 
Do tego używamy zawsze naszych patentowanych żebrowych ciał do ogrzewania 
z ukośnemi % brami; te wzdają wdzięczną i tanią ,łaszcyznę cgrzewałną i dogo- 
dne do ustawienia. 

I Do ustawienia w nyszach o ien mamy szczególnej konstrukcji patento wane 
ciała ogrzewalne. Nasze racjonalnie sporządzone kaloryfery w. magają Najszcza- 
jplejszego miejsca; nastręczają najlepsze wyzyskanie gazów ogrzanych, wymagają 
nejskromniejszej obsługi, albowiem mogą być opatrzone palowiskiem rusztowem, 
nie mają prawie horyzontalnej płaszczyzny, dlatego nie gromadzą pyłu . tilk 
| Prospekty i kosztorysy grutis i franco, możemy również wy%a sać się kilku- 
set referencjam . Dalej budujemy : - li 

| motory gazowe, systemu Kdrtiug-Lieckfeld, jedne o. lindro- 


wy, stojący motor, każdemu innemu systemowi co najmniej równy. m 
(|) Najtańsza cena, najmniejsze zażycie oleju. i cichy chód bez pepychaozy, 


1005 3— 52 


s skutkiem. 


a Joc | | || Mia o a aa LOE Liz 


Sztnece (kasetki), nrządzenia serwisowe, zastawy stołowe, garnitury bronzowe, przedmioty sztnki itp, 


dla każdego domu i na podarki po stałych cenach fabrycznych. Gwarancja za naklad Srebra, 


| ry edyne zastępstwo sreber litych. Korzyści wyrobów Christoiia : 
& i 12 ciężkich bike łyżek, Re nożew i chochla Yosztaj « około Iv at mę samą kwotę otrzyma się następujący kom- 
| | 5 pletny serwis stołowy Christofla. składający si. z 


12 łyżek stałowych E 12 nozon di ch sł. 1$— | ' łyżeczka do cukru ` zł. 3.50 | i przystawka na ocet i oliwę zł, 15, — 
y 5 17 -- 1 TAA A "15 30 | 1 słoik na musztardę = 5.50/1 azczypczyki do cukra „ 1.75 


12 widelców stołowych „ A 
13 noż w 17.—| 1 warzechą do mleka „ 3-3!) ž podwojne solniczki a 7.25 | 1 widelec Kabaretowy 


. CJ . . a m . 
W ar a ) 12 łyżeczek do ka 1 8—| 1 łyżka do jarzyn . 4-—| 1 sztuciec do tranżerow. „ 7.50 | 4 podstawki Ma flaszki = 8.50 
we iedniu, I. Oper n ang (H einrichshof 5. 12 AE desezo nih Ze 13.— 1 łyka dd = JA 3 3.50 H gei GR apy A = Kosztuj z 
O 12 łyżeczek .. 15.— 1 łyżka do sosów » 3.50 LA o ry . 8.— : e razem zł, 199.— 
Najle piej porreb TZAN - l pozłacane U Taki serwis ze srebra A około 10 © zł zatem co roku okaże się bu zł straty procentu, ktorem pokrywa się w ciagu 
3 lat wydatek na serwis ORFMVRERIE CHRISTOFLE, ten jednak stuży jeszcze długie lata a w końcu tanim Kosztem można znowu 
y i go 


pośrebrzyć Specjalne artykuły dla hotelow. restauracji, kawiarń itp. 4mpraszamy do zwiedzenia nieustannej wystawy w naszym salonie. 


P 1 1 sto ratis Przyjra ośr. warow metalowych w u a oliczą, 
sprzęty stolowe wszelkiego rodzaju. Fe Ca repreze m wo LWOWIE pat JULIAN STRZELECKI złotnik w rynka 45, mr 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor: Platon Kostecki. 


J S 


KC X AANO 


'zatem b z wszelkiej teperacji W 3 latach około 600 sztuk nstewiono z najlepszym sprawiają lekkie rozwolnienie, przeczyszczając krew, żaden środek leczni- 
% 


Garnet Chili 


duże, plenue, bardzo dobre do jedze- 
nia, przydatne do gorzelni i niepod- 
|legające zarazie, dostać można po ce- 
jme 3 zł. za 100 kilo (bez worka) w 
DUBIENKU poczta Monasterzyska 
Odstawa do kolei bezpłatna. 

20325 5 


, . í 


; 
Anny Smutny. 
we Lwow-e przy ul. Sykstuskiej LB 
zupełna wyprzedaż fortepianć? 
pianin i harmonium z najcel 
szych fabryk jak Bósendorfera (Mignó 
koncertowe) Schweighofera, Ehrbariii 
nielu innych, po cenach zupełnie 28 
wych i na spłatę ratami miesięczne miii 
Z poważaniem : 
2011 3—8 Anna Smutný 


co | Klezetowy papier 
15 et. Schottwiener: Papier- 

— Fəbrik we WIEDNIU, 
.L€C5| VI Kaiserstrasse 76. 
1467 1—? 


Państwo Zassów pod Czarną 


przesyła za zaliczką 


Sadzonki | nasienie I6ŚNE 


prawdziwe materje berneńskie WJ 
resztkach, także ze sztuki krajsef 
ne, od 1 zł. za metr i wyżej w wiele 
kim wyborze. Przyjmują się tedy zaii 
mówienia po dowolnych cenach iğ 
dowolnej miary i załatwiają się naj 
5) troskliwiej za pobraniem. Coby silik 
y nie podol.ało będzie zamienione nai 
odpowiednią resztkę. E 

Wzorki do wyboru wysyłają siģii 
franco, panowie zaś krawcy, któr zyj 
życzą sobie mieć obficie sortowanege 
książki próbek, otrzymają je beżjj 
franeo. 1181 2—74 


Tuch Fabriks-Niederlage . 


zł. 307 świerka 67 ct. za 

oraz sprzedaje na miejscu piękny 
zarybek Karpi królewskich poll 
1 zł. 50 et. za kopę. 2019 3—? | 


Kobierce przed łóżka, stosowne 
do tych, para 2 złr. 
Adolf Sommerfeld, 
336 1 ? w Dreznie. 
Odprzedającym bardzo zalecam. 


© 0O © 0 © © © 


i 


przedaję wyroby krajowe, niciane, domowe 
lniane po ceuach najamiarkowańszych 


a mianowicie: + 

Płótno cienkie koszulowe po zł. 24, 20, 18 i 14. 

5 rubsze à i na kalesony po zł. 13, 12, 11 80 i 9.80, 
s ez szwu (prześcieradłowe) po zł 29 i 25. 

Dymy cienkie i grube po zł. 14 i 13. 

+ Zegeltuch cienki i gruby po zł. 12 i 10. 

Ręczniki cienkie i grube po złr. 10.50, 7.50 i 6. Każda sztuka go 
tych płócien 34 metry długa. | 
Polecam także wszelką bieliznę stołową w całych sztukach lub 

też na metry i tuziny, również chusteczki do nosa po 3 zł. tuzin. 
Każde zamówienie wysyłam jak najspjeszniej. — Upraszam o dokła- $ 

dne podanie adresu. + 


orczyma koło Krosna. 


$ Józef Gonet, $ 
2041 3—6 fabrykant płótna. | 
PaK 


ka ES 


SANTAL oe MIDY | 


Essencya z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, najzu- 
pełniej czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą 
aniżeli kopahu ć kubeba. Czyni niepotrzebnem używanie wszelkich 
szprycowań i w przeciągu dni trzech nlecza wszelkie nadae 
liwsze i najwięcej zastarzałe rzeżączki, nie utrudzając żołądka 
i nie udzielając nieprzyjemnej woni urynie. 

SKŁAD W PARYŻU, 8, ULICA VIVIENNE I W GŁÓWNYCH APTEKACH | ; 


We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego, Ruckera i Beisera, 


ji 
li 


Wiedeń. — „Hotel Mètropole.“ < 


Ringstrasse, Franz-Josefs-Quai. Wielki hotel pierwszorzędny” 


300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopatrzouś $ 
dzienniki wszystkich krajów (także i „Gazetę Narodową"), stacja tramwaju prii 


domu, omnibus hotelowy przy dworcach kolejowych. Przy dłuższym pobycie fý 
mieszkanie po zniżonych cenach. j 


1321 24—40 L. SPEESER, dyrektor. p M 


| | 
Ciasnienie w w przyszłym Miosan | 


JB 


i nesem y D y ffe n | 


| 
"BE 


pm M 0 


| KÓWIA wyerana w gotówce i 


20.000: 


10.0002: 50007" z 20%0 4788 zycze 


HA incsem-Losy można dostać: 


w biurze loteryjneim węgierskiego Jockey - klubu, Budapest, 
Waitznergasse 6. 


2080 3 - 40 


|/ ASACYSYTYJIĘE 
Neusteini Ko EA W EB 
ocukrzone Pi- LE) 
gułki prze- 
czyszczające 
świętej 
Elżbiety. 


KET TU 
EET T S 


* 


b 


„Przed wszystkiemi tym podobnemi preparatami mają pierwszeństwo, albo- 
wiem nie zawierają one w sobie żadnycheaikódliwych substancyj, używane 
z najlepszym skutkiem w chorobach spodnich organów ciała, przeciw zim- 
nicy, chorobom organów piersiowych, chorobom naskóruym, chorobom ocz- 
nym, chorobom mózgu i ust, chorobom dziecięcym, chorobom kobiecym; 


czy nie jest tak korzystnym, a przytem zupełnie nieszkodliwym, ażeby 


e r ZATWARDZENIE A 
usunąć, to niezawodne źródło prawie wszystkich chorób. Z powodu że się W. 
biorą w formie ocukrzonej, dzieci chętnie zażywają. Pigułki te zostały od- (gl > 
szczególnione pochwaluem świadectwem radcy dworu profesora PITHA. M 

, Pudełko zawierające 16 pigułek kosztuje 15 ct., rulonik zawie- 
rający 8 padełek, zatem 120 pigułek, kosztuje 1 złr. + 
Przestroga Każde pudełko na którem nie znaj- ff 

+ duje się firma „Apotheke zam heili= 
gen Leopold“ a na stroni odwrotnej marka ochronna jest (f 
p naci, przed kupnem których się ostrzega | 
Należ l ie k e sie e i 
tkujacy TR E E E E E 


raznie „Neusteina Elisabeth-tillen“ te bowiem na obwi* i 
nięciu opatrzone s. ubocznym podpisem. u 


Główny skład we Wiedniu: „Apotheke zum heil. Leopold $$ 

Ph. Neustein, róg Plankengasse i Spiegelgasse, „i 
Skład we Lwowie w apt. Mikolascha, Z Ruckera i J. Beisera. € 

1411 11-2 


JBOGAGO LOLILOGGOCELGGGĆ 
Z drukarni „Gazety Narodowej.* 


pi 
, 
2 
a 
J 


